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F p a d e b  s t ro n i^ c iw a .
Posłowie konserwatywni nie będą już w no­

wym Sejmie galicyjskim tworzyć większości 
Mandaty, które „ustąpić1* musieli w kuryi mniej­
szej własności ludowcom i Rusinom, uszczupliły 
ich stan posiadania w tak dotkliwy sposób, że 
przy głosowaniu w Sejmie do absolutnej więk­
szości brakować im będzie, w najlepszym dla 
nich razie, kilkunastu głosów. Wszech władztwo 
konserwatystów zatem, objawiające się w dzier­
żeniu naczelnych stanowisk rządowych i auto­
nomicznych w kraju, zostało w bardzo poważny 
sposób zagrożono.

Jestto bezsprzecznie początek ich upadku, i 
to nie początek jakiś teoretyczny, istniejący ,.in 
ofiigie** — a le  f a k t y c z n y .  Zmiana „rządów 
galicyjskich" dokonjwać się będzie zaiste po­
woli, bo ,,beati possidentes** mieć będą zawsze 
na tyle zasobów sił z przeszłości i na tyle wpły­
wów w rząd ne centralnym i w slerach dwoi- 
skieh, że za jednym zamachem od pełnej misy 
odsunąć się nie dadzą, Ale początek zmiany 
zaznaczyć się już musi w czasie najbliższym. 
To jest uieucłironnem następstwem wyniku o- 
statnick wyborów do Sejmu i do parlamentu.

Jedno i drugie dały przewagę żywiołom de- 
liiokratycznj ni. Auusci watyści ratunek swój u-

jak mm ctti z będą i ku^ iso w knżdtj sprawie.
„Piztd zwołaniem Sejmu jeszcze muszą się po­

słowie rolnicy razem zebrać 1 naradźić, lub też 
dla ułatwienia, ponieważ w Wielkiej gromadzie źle 
radzie, powinni posłowie m n i e j s i  rolnicy wysłać 
swoich pełnomocników, w i ę k s i  rolnicy swoich, 
aby w małej naprzód gromadzie się porozumieć, 
wnioski i projekty ustaw przygotować i cały spo­
sób postęoowania ułożyć.“

Ale są i koice w tym wieńcu, mającym spla­
tać razem „wielkich" i „małych" rolników Prze- 
dewszystkiem... r e f o r m a  w y b o r c z'a. Więc 
p. Hupka uprzedza zawczasu, że Sojra byłby 
naiwny, gdyby _ sam siebie zabijał, a rolnicy 
„musieliby słimzme swoich posłów za kpów (sic!) 
ogłosić, gdyby, nic dla nich nie zrooiwszy, zmie­
nili tylko prawo wyborcze i do domów się ro­
zeszli", Z góiy też uprzedza organ p. Hupki. 
że rolnicy nie mogą pożądać prawa, „równego 
z babami i z tymi, co nic nie mają i żadnego 
nie płacą podatku".

Czy p. Stapiński pozwoli sobie w tak przy­
stępny może bardzo obrazowy, lecz niemniej 
kłopotliwy dla swego strounictwa, sposób wy­
bić z głowy uchwały kongresu rzeszowskiego, — 
to jego rzecz. My tylko zwracamy na razie 
uwagę na tę ewolucję konserwatystów, nie
gardzących nawet w tej rozpaczliwej dla cie 

patrują w tein tylko, żc zwycięskie zjw iołyde 1 bL chwili, sojuszem z tymi „małymi1* rolnika- 
mokiacyi nie są jednolite, lecz rozpadają się mi, z obozu ludowego, który był
na dwa odłamy: demokracyi mieszczańskiej i 
ludowej, względnie wiejskiej. O tera, aby kon 
serwatyśoi na sobie samych polegać nadal mo­
gli, o tom, aby im starczyło sił w ł a s n y c h  
do utrzymania się nadal przy dotychczasowej 
władzy, mowy niema i o tern oni sami 
wiedzą najlepiej. Muszą tą władzą się podzielić. 
Na pierwszy krok się zdecydowali, parcelując 
d ibrowolnte, pod naciskiem żelaznej konieczno­
ści, mandaty sejmowe z kuryi wiejskiej między 
siebie i ludowców. Teraz zrobić będą musieli 
krok imigi i jeden mandat członka Wydziału 
krajowego odstąpią, bo odstąpić muszą, posłowi 
stronnictwa ludowego.

Tą frakcją demokracyi, z którą konserwaty­
ści szukają porozumienia, są ludowcy, gdyż, 
jako przedstawiciele ludności włościańskiej, po- 
łdnniby, w imię tych interesów’, najłatwiej zna- 
leść punkta styczno z agrarzystami konsorwa- 

. tywnymi Ta czynność porozumiewawcza od by 
wJPsIę w "naszych oczach, a prowadzą ją kon­
serwatyści gorączkowo w słowie i czynie Li­
czą na to, że w Sejmie, we wszystkich waz 
niejszych spiawach, otrzymają sukurs ze strony 
ludotyców, którzy w Kole polskiem również ra­
tować będą dla nich sytuacyę. _

Czy i o ile spełnią się te nadzieje konser­
watystów’, pokaże najbliższa przyszłość. Obecnie 
zwracamy uwragę na zjawisko samo, — na umi- 
zgi konserwatystów’ do stronnictwa ludowego 
w ich oficjalnej prasie, —  na umizgi, które 
bez trudności pozwalają domyśleć się tego, cze 
go następstwem z jednej, a zapowiedzią z dru 
giej strony, są wywody organów konserwatyw­
nych.

„Czas** dawno już zmienił zupełnie ton i ta­
ktykę wobec znilhuwidzonego przedtem przez 
siebie wroga; „Rola", bardzo sprytnie przez p 
Ilupkę wydawane „popularne" czasopismo lli- 
dowe, drukuje z coraz większym, nerwowym 
pośpiechem, sojusz kouserwatywuo ludowcowy.

„Rola** zaciera przedewszyslkiem różnice po 
lityczne między obu stronnictwami przez wysu­
wanie na plan pierwszy wspólnoty ich interesów 
agrarnych. I chłop i obszarnik noszą tutaj wspól­
ne miano „rolnika". Dzięki temu może p. IIupKa 
po ostatnich wyborach sejmowych zawołać: „my, 
r o l n i c y ' ,  odnieśliśmy zwycięstwo", — zachę­
cając równocześnie , wielkich i małych** rolni­
ków do bratniej zgody.

„Posłowie rolnicy —  pisze —  luzem zgodnie 
iść bedą, każdą rzecz n a j p i e r w  m i ę d z y  s o ­
b ą  o b r a d z i ) ,  co do każdej rzeczy między sobą 
się njednają, co i jak mają robić, jakie wnioski 
stawiać, jakie zmiany przeprowadzić, co załatwić 
najpierw, a co później', i potem przy głosowaniu,

przedtem
głównym przedmiotem ich walki politycznej. 
„Tonący chwyta się brzytwy.“ Alo czy się 
wyratuje?...

Stwierdzamy na razie fakt upadku potężnego 
no niedawna w Gahcyi stronnictwa konserwa­
tywnego, które już rezygnuje ze swej samo­
dzielność., przestaje liczyć na własne siły, me 
stawia kandydatów poselskich w swej rezyden­
c i  —  a Wszystkie swoje nadzieje pokłada na 
bardzo w ą lp liw e j wartości i trwałości sojuszu 
ze stronnictwem ladowem.

fsrye parlMtnrae.
(Korosp. „N Retormy")

Wiedeń, 15 marca
Już od trzech miesięcy nie obiadnje parla­

ment austryacki. Długie, nawiasem powiedziaw­
szy, płatne terye, posłużyć miały na obrady 
komisyjne, i dlatego tez nie odraczano Izby, lecz 
prezydent zapou iedział, że o najbliżs/.em posie­
dzeniu „zawiadomi posłów**. W rzeczywistości 
skończyło się na tem. że obraduje jedna, jeny- 
na komisja b u d ż e t o w a ,  inne nie dają zna­
ku życia, „lit aiięuiu ‘feeisse viJeatur“ zwołano 
komisję rolniczą i socyamo-polityczną na 2 lub 
3 posiedzenia, na których ncbwalono następne 
posiedzenie odbyć za miesiąc lub dwa. K o m i­
sy  a p r a s o w a  a n i  r a z  s i ę  n i e  z e b r a ł a ,  
pomimo, że przedłożono jej gotowy już projekt 
ustawy prasowej, a posłowie zapewniają, że ro­
lom'a przedawnionych przepisów prasowych 

— djardzo im leży na sercu.
Konfiskaty pism istnieją w dalszym ciągu i 

doprowadzają do tak pięknych kwiatków, |ak 
np. w głośnej dziś już sprawie profesora ins- 
bruckiego uniwersytetu Wahrmunda. Wykład 
jego o katolickim światopoglądzie, wydany na­
stępnie w formio broszury wr Insbruku, nie zo­
stał tam skonfiskowany, natomiast skonfiskował 
broszurę piokurator wiedeński, dopatrując się 
w’ niej obrazy religii, i wywołał przez to wiel­
kie zawikłanio polityczne W  państwie powszech­
nego głosowania oprócz programów wyścigo­
wych żadnego innego drukowanego słowa kol­
portować me wolno. Jak w’ Turcyi, tak i wr Au- 
stryi kolportaż dzienników jest ostro zakazaną.

Czy komisja prądową nie mogła była w prze­
ciągu trzccli miesięcy załatwić tak pilnej re­
formy prasowej —  gdyby byia chciała?

Albo komisja l e g i t y m a c y j n a .  Podług 
nowej ustawry wyborczej, mandaty powinny być 
najdalej w ciągu roku sprawdzone. Dziś już 
powdedzieć można, żo dotrzymanie tego terminu

będzie niemożliwem. Izba zbierze się może z koń­
cem marca, a może nawTet dopiero w kwietnia 
na kilka zaieawie dni dla załatwienia kontyn­
gentu rekrutów, później przyjdzie kolej na 
traktat handlowy z Serbią i na budżet, albo 
prówizoryum budżetowe, w maju zaś zbiorą się 
delegacje w Budapeszcie. Komisya legitymacyj 
na tymczasem żadnego prawie jeszcze protestu 
nie załatwiła, a jest icb przeszło 100. W jaki 
sposób aż do maja ‘komisya i Dba załatwić 
będzie mogła te prot -sty, jest zagadką. Szko­
dliwa tradycya przewlekania werjfikacji man­
datów w nieskończoność, albo, jatt ktoś złośliwde 
powiedział, „usąue aa finera" —  sześciolecia, 
przeniosła się także do nowego parlamentu. 
Bezczynność posłów’ podczas wielkiej, lub na­
wet większej części roku, wywołuje z jednej 
strony poważue luki w ustawodawstwie, a 
z drugiej strony jest powodem słusznych żalów 
ludności, która oblicza, że t zw ferye parla­
mentarne kosztowały ją blisko 100.000 koron, 
a nic za to me otrzymała. Jest więc także wr 
interesie posłów, aby nie zapominali o swych 
obowiązkach i przynajmniej teraz, —  gdy już 
wybory seimowe ukończone zostały — zabrali 
się uo pracy w komisyach i w plenum Izoy 
Nie należy zaś o tem zapominać, że powolny i 
ciężki bieg obrad parlamentarnych wrpłynąć 
musi niekorzystnie także na prace sejmowe, 
dla których, jak wiadomo, zazwyczaj „niema 
czasu" W  Austryi, gdzie jest tyle ciał ustawo­
dawczych, posłowie nie mogą sobie pozwalać 
n;w. dłngie ferye. 6'?.

Odroczeni? ftjmn thcnmcblcso.
Sejm chorwacki odroczony został na czas nie" 

ograniczony, zanim jeszcze zdołał wybrać pre- 
zydyum i nową delegację no Sejmu krajów- ko­
rony węgierskiej. Odroczenie nastąpiło rzekomo 
z tego powoda, że wobec skrajno-opozycyjuego 
swego nastroju względt-ra bana, Sejm ten oka­
zał się niezaoinym na razie do pozytywnej pra 
cy. Okazało się atoli, że rząd węgierski z gćry 
już przewidywał tego rodzaju „niezdolność do 
pracy" nowo wybranego Sejmu i że już w chwili 
zwołania go na pierwszą sesyę przygotował się 
na ten wypadek. Reskrypt królewsui, odracza- 
lący Sejm, nosi bowiem tę samą datę, pod któ­
rą nKazał się reskrypt, zwołujący go na sesyę 
w7 dniu 12 b. m. Oba te doKiimenty wystawione 
więc zostały równocześnie i now y ban miał już 
w ręku to złow-rogie pismo, gdy z wnelką pom­
pą otwierał pierwsze posiedzenie Zredagowane 
w styItr archaicznym według obowiązującego wr 
krajach korony św. Szczepana zwyczaju, oznaj­
mia oro „wysoko urodzonym, wielce czcigodnym, 
wielmożnym, szanownym,-szlachetnym, mądrym 
i roztropnym, oraz wielce umiłowanym i wier­
nym" członkom reprezentacji narodu chorwac­
kiego, iż król uważa za potrzebne odroczyć ich 
obrady aż do chwili nowego swego postano­
wienia.

Nowo wy brani posłowie również byli przy go 
łowani na taki zamach rządu, lecz, jak się zda­
je, nie spodziewali się, iż nastąp, on tafc rychło. 
To też fakt fen wywołał wśród nich ogromne 
oburzenie. Podczas atoli, gdy na pierwszem po­
siedzeniu Sejmu z gwałtowną opozycyą prze­
ciwko rządowi wystąpiła głownie koalicja serb- 
sko-chorwacka, demonstrując burzliwie przeć iwko 
banowi, na tem drugicm i ostatniem posiedzcnn< 
rola ta przypadła w’ udziale drugiej partyi opo­
zycyjnej — Starcze wic zanom. Koalicja bowiem, 
stojąc na gruncie ugody z r. 1808, była zdania, 
że Sejm powinien się poddać zarządzeniu kró­
lewskiemu i wobec tego też należący do niej 
prezydent ze starszeństwa, Barcicz, przyjął z rąk 
bana reskrypt odraczający, aby go odczytać. 
Parlya SUrcewic za natomiast, nie uzuająca obe 
cnego stosunku prawnego Chorwacji do Węgier, 
widzi w tym akcie korony, przedsięwziętym 
jedynie na żądanie gabinetu węgierskiego, na 
ruszenie praw Chorwacji i jej .Sejmu To też 
gdy posłowie tej partyi ujrzeli ów dokument

w rękach Barcieza i usłyszeli pierwsze jego 
słowa, nie omieszkali w drastyczny sposób za­
manifestować swego oburzenia nietylko już na 
rząd, lecz także na rywalizującą z nimi partyę. 
„Tchórze!" wołano z ław partyi Starcewfeza— 
„już po pierwszym zapędzie straciliście odwagę! 
Nie obawiajcie się króla! To nie jego, lecz 
Weckerlege reskrypt! Pokażcie, że nie jesteście 
służalcami i pachołkam. rządu węgierskiego".

Lecz prezydent ze starszeństwa Barcicz mi­
mo to odczytał reskrypt a sekretarz Marko­
wicz zapisał go do protokółu. Poseł Persicz 
wprawdzie podarł ten protokół, lecz zamiast 
niego sporządzono inny i mimo oporu Starcze- 
wiczanów Sejm odroczono

Rząd węgierski zresztą, jak wnosić można 
z rozmaitych okoliczności, zdecydowany był 
ewentualnie rozpędzić posł<)w s i ł ą,  posiąpić 
z Sejmem chorwackim w podobny sposób, jak 
przed kilku laty prezydent gabinetu Feierrary 
postąpił z Sejmem węgierskim. W chwili bo­
wiem, gdy w Izbie sejniuwej miano odc/-vtać 
reskrypt królewski, zjawiło się na placu przed 
gmachem sejmowym —  oprócz otaczającego go 
iuż kordonu policji i żandarmeryi —  jeszcze 
przeszło stu żandarmów, którzy obsadzili wszel­
kie w ejścia i czek tli widocznie tylko rozkazu 
wtargnięcia do wnętrza, Lecz to okazało się 
już zbytecznem, gdyż ostatecznie i StarczeWi- 
czanie ' dobrowolnie opuścili salę posiedzeń, a 
tylko w tłumie publiczności poza kordonem po­
licyjnym na v idok tej siły zbrojnej nowe -wiel­
kie powstało rozdrażnienie.

Publiczność odpowiedziała też na ten ak t sa­
mowoli rząd ow ej, burzliwemi dem onstracjam i. 
Aż uo późnego w ieczora p rzeciągały  ulicami 
Zagrzebia tłumy, w znoszące ok rzyk i; „P re cz  
z luaaziaram i? p ie cz  z Kossurhem i Wekenem'" 
Jedyn ie usilnym  zabiegom rczważniejszych ży- 
wiołuw zawdzięczać należy, że nie przyszło tam 
w tym dniu do groźniejszych zaburzeń.

Sytuacya w Chorwacji jest jednakże obecnie 
bardzo poważna. Ban, baron Rauc.h — pocie­
sza podobno jeszcze nadzieią, że za.,scia sobo­
tnie były niejako punktem kulminacyjnym tego 
opozycyjnego ruchu wśród Chorwatów, że ener­
gia i stanowczość rządu z jednej strony, a 
wzgląd'na materyalne potrzeby kraju, cierpiące 
z powodu bezczynności Sejmu, rychło już ostu­
dzi oporny zapał ludności i skłoni ją do łago­
dniejszej polityki względem Węgier. I w tym 
durnu też han informuje podobno gabinet wę 
gierski. Tymczasem z wielu objawmw wnosić 
można, że te jego mniemanie okaże się gorzkir-m 
złudztuiem i że w Budapeszcie za późno się 
przekonają, jaką szkodę wyrządzono Węgrom 
przez tę taktykę samowoli względem Chorwa­
c ji Pominąwszy już bowiem partyę Starcewi 
cza, która otwarcie głosi hasło oderwania się 
Chorwacji od . Węgier — także w koalicji 
serbsko-chnrwatkiej my&l ta zaczyna przyjrao 
wać się coraz bardziej. Parlya ta poddała się 
wprawdzie reskryptowi królewskiemu, lecz za­
równo ze stronnictw era Starcewicza uw aża o- 
becne odroczenie Sejmu chorwackiego za .bez­
prawne, za naruszenie interesów kraju. Nie­
prawdą jest —  oświadczył jeden z posłów’ — 
janoby now,y Sejm był niezdolny do pracy; 
pizeciwme wszystkie jego strounictwa pragną 
piacy dla dobra kraju, a tylko rząd, utrzymu­
jąc przy władzy bezprawnie krajowi narzuco­
nego bana, przeszkadza Sejmowi wykonywać 
swoje obowiązki

I to zdanie panuje dziś w całej Chorwacji. 
Wbrew przewidywaniom Lana — rozgoryczenie 
wśród ludności wzmaga się z każdym dniem, 
a równocześnie wzmaga się nienawiść do W ę­
grów. Znauuennem zaś w tym kierunku jest 
świeżo orzeczenie posła Su p i l a ,  tego do nie- 
dawua najgorliwszego zwolennika łączności 
z Węgrami, który czasu swego zaw arł był zna­
ny pakt z Kossuthem. O św iadczył on w pe­
wnym interwiewie. że jak niegdyś absolutyzm 
Bacha popchnął Chorwatów w objęcia Madzia 
rów, tak leraz  absolutyzm  madziarski może po­
pchnąć icb w objęcia Austryi.

Dzi wić się rzeczywiście trzeba zaślepieniu 
rządzących obecnie partyj węgierskich, że tem 
swojem postępowaniem względem Chorwatów 
pogarszają ogromnie i tak już bardzo trudn 
położenie Węgier.

Z Witania donoszą już, że zaraz po zebra­
niu się Jzby poselskiej Rady państwa południc 
wo-słuwiańscy posłowie zgłoszą interpesację w 
sprawie tych zajść w Chorwacji.

Wśród inteligencji rosyjskiej odbywa się o* 
becnie oardzo pouczająca rewizja ideologu przed­
rewolucyjnej i rewolucyjnej. Rewizja ta świad­
czy o wielkiej żywotności inteligentnej myśu 
rosyjskiej i rokuje jej rozwojowi jak najpięk­
niejsze nadzieje. W  iaboratoryum ideałów ro 
sy.iskicb zawrzała znowu wielka praca, wyku­
wają się tam nowe ideały, rewiduje się i po­
prawia stare, słowem odbywa się bardzo inton- 
zywna praca nad nową ideologią, która ma stać 
się sutuą tych najnowszych uświadomień, jakie 
przyniosło z sobą doświadczenie rewolucyjne.

Ta niezmiernie ważna dziedzina życia rosyj­
skiego, w której wytwarzają się wTłaśeiwie nowe 
jego najbardziej zasadnicze, bo ideow e lormy, 
zasługuje na baczną uwagę wszystkich, odczu­
wających potrzebę głębszego wnikania w zja­
wiska życic rosy oskiego. Dlatego uchylimy dzi­
siaj rąbka zasłony z tych waznycli a powikła- 
nycn misteryów tworzenia się n o w e j  p o r e -  
w o l n c y j n e j  i d e o l o g i i  r o s y j s k i e j ,  za­
znajamiając czytehbków z wielce charaktery­
styczną w tym względzie polemiką zasadniczą, 
jaką przeprowadzili z sobą dwaj niewątpliwie 
najwybitniejsi reprezentanci idealizmu i reali­
zmu, pansiawuzmu i eu<opeizrau w formujączcb 
się nowo śwmtoDOgiąadCh rosyjskich — M i e- 
r e ż k o w s k i j  i S t r u v e .

Miereżkowskij jest głośnym pisarzem i filo­
zofem idealistą rozwijającym dalej główme idee 
Włodzimierza Sołowiewa. Strure zaś z marksi­
sty i rewolucjonisty, którym był jako redaktor 
sztntgarazkiego „Oswobożdienia", usiłującego 
bezskutec/me dorównać dawnemu „Kołokołowi" 
Lferzena powróciwszy do Rosji, odbywa ciągłą 
ewolucję- poję< iową w kierunku aprobowania 
istniejącego stanu rzeczy, i na drodse tej do­
szedł obemic do uznania zasady nowoczesnego 
nacyonalizmn. t. j. do twierdzenia, że naczelnym 
ideałem inteligencji rosyjskiej powinna być 
silna, a raczej wrc/.echmocna p a ń s t w o w o ś ć .

Najwszechstronniej rozwńja Strnye ten nowy 
rezultat swoich rozmyślań w rozprawie p t 
„Wielka Rosya", zamieszczonej m»dawno w mie­
sięczniku „Rnsskaja Myśl".

„feielka Rosya potrzebuje do swojego pow­
stania — pisze Struve — aby naród rosyjski, 
a przedewszystkiem jego oświeceńsze klasy u- 
znały ideał polityki państwowej",' — Ideał fen 
powinien tworzyć „żelazny kapitał nowej poli­
tycznej i kulturalnej świadomości". „Tylko pań 
stwo i jego potęga mogą być przewodnią gwia­
zdą dla każdego patryoty, wmzystko inne to — 
błędne ogniki".

Samą tezę o tej państwowości silnej, jako 
podstawy wszelkiej ideologii formułene Strnre 
w nasfepnjący sposób.

„Można w najrozm aitszy sposób rozk ładać 
państw’0 na atomy i składać je z atomów’ mo­
żna uznać je za „ustosunkowanie" lab za „sy­
stem ustosunkowali". Wszystko to jednak tue 
usunie taktu, że pod względem Dsyeholugicznyn 
raz wytworzone państwo jest poniekąd udrębną 
osobowością, która podlega swemu nt wryższet>iu 
prawm bytu". _ - J

a państwa najwyższe to prawo jego bytu 
b r  Wszelkie zdrawe . silne, to jest nietylko 
jurydycznie „samowładne" i „suwerenne", ale 

irtvczme o własnych siłach stoiące państwo, 
pragnie być potężnem. Zaś być potężnym, zna­
czy posiadać moc zewmętrzną, poniew aż z dą­
żność państwa do potęgi nieodzownie wynika,

Michał Marczewski.
(Mi mar.)

P I J A W K I,
Fotografie z natury.

(Ciąg dalszy.)
—  Fi.., cóż mnie tam rogatki nie pierwszy 

raz j’e zobaczę, czy aby z tego bedzio co?...
s  O co to, to może pan spokojnie... —■ za­

pewniał Soclci. —  Tod tym względem niema 
Strachu, niema strachu . Ja ją znam. Onaby 
prędzej czego innego nie, ale serek musi dać 

mnie nawet po schab przysyłali! Nie. nie, 
cc to, to bez obawy'

on der Rapp chował chronometr.
—  Ano jak tak, to zobaczymy, zobaczymy'....
Za nimi dreptali inni. Schiimmel, Chyż, Ko­

ster zajęli się całkowicie niepojętą dla nich 
smiei cią Kudralskiego.

Chłoń był jak drzewo, jak go było za 
rękę wziąo, to mc tylko żelazo... Nie chorowmł, 
zn irtwień żadnych... Dziwne, dali Bóg, dziwne'

Chyż szeptał tajemniczo:
Niech oni tam co '•hcą gadają, ja powiem: 

kę zjadł i basta. Cóż to, powmdów miał 
mało?... Gadacie, że zmartwień żadnych? .. A 

Jnżci kto taką żonę ma!...

—  A cóż ona znowuź, cóż?... W sklepie ba­
ba siedziała...

—  W sklepie?... W Zielonce powiedz, na 
plebanii!

—  Na plebanii?
—  Naturalnie. Ślepy kto, czy jak! Dzieciaki 

przecież, ani to w ojca, ani w matkę... Wyka­
pane, wykapane!... Tylko im tonsury brak!

i zawracanie. zawrracanie! Jakby się był 
otiuł, to przecież byliby go rżnęli, a tu mówią: 
Pikura świadectwo dał

—  Pikura?... Hi, hi, hi! Likura tam od 
nrah prawie że nie wyłaził, także pewno z nią 
konszachty miał... Jak mu dziesięć rubli dała, 
to jej sam arsneuiku przyniósł!... Cóż to. nie 
znacie Pilcury znowuż?., Rodzonego ojcaby na 
walnym ogniu piekł, waseliną smarował ’ je- 
szczeby się śmiał'...

Tuż za karawanem w pierwszym rzędzie po­
stępowała Milka i reszta najmłodszego rodzeń­
stwa czarno ubrani w czarnych słomkowych 
kapeluszach, dziewczęta z woalami. Za dziećmi 
sunęła pani Florentyna, skłopotana, zbolała, 
jakby z krzyża zdjęta. Paliły ją podeszwy u 
nowych, prunelowych trzewików, w głowie ko­
łatały się myśli niespokojne

— Mój Boże, tyle loda! Gdzfe ona ich wszy­
stkich pomieści?... A ten schab?... Czy abv ten 
kulfon Maryśka nie spali go znowuż na węgiel?... 
Dwadzieścia cztery funty po dwadzieścia cztery 
grosze... Ten Socki ho też psubrat... Od czasu 
do czasu spoglądała na trumnę i zdawało jej

się, że ten wianek, który kupili wczoraj u Pei" 
czana, zleci z tej blachy i potłucze się, a w ka­
żdym razie pognie o bruk. Miała szaloną ochotę 
krzyknąć już: Muka ty zmoro, nie widzisz czy 
co?... — ale powstrzymywała się siłą woli. opY  
szczając ręce na ramiona wiodących ją z obu 
stron szwagrów

Ten z prawei, brat Walka, Lutek. którego 
licho przyniosło nareszcie z pod tej granicy, 
okazywał się jeszcze niczego. Szedł prosto, mil­
czał a i w domu kontentował się tym na poło­
wę zrujnowanym mieszkaniem po Ogonowskiej, 
ten dragi za to, z lewej, mąż jej starszej sio­
stry, Unuczko Stefek, piekarz z Łatyszewa, tego 
i psu nie radziłaby powąchać.

Prowadził ją niby. a i zonę wlókł za sobą i 
eiągle się kręcił i cały czas dogadywał: *

—  Ja siostrze ot powiem rzecz... Niema dziś 
interesu jak młynarstwo! Rzuć siostra te ser­
delki, załóż siostra ze mną spółkę. Ja siostrze 
wiatrak upatrzę; będziemy razem żyć.'... No jak­
żeż, jest interes.-'.., Już?... Nie?...

Szarpał żonę, wzywał na po noc.
*—  Znza. no. ruszże się, otwórz gębę. pokręć 

językiem, powiedz siostrze że racyę mam'
Zuza nie chciała mu adwokatować a 1 Ku- 

dralskiej jakoś nie uśmiechała się mąka
— Oo... dajżeż szwagier pokój. mamv jeszcze 

czas... Niechżeż przynajmniej nieboszczyka pogrze­
bią...

Nie rozumiał tych powodów zwłoki.
—  Ee... siostrze się Warszawy chce, siostra

by tylko po alejach spacerować... A możety. 
siostra jeszcze raz tego?... co?... No, to ja ra 
dzę za młynarza. Mam już jeanego takiego. — 
Stateczny człek, także wdowiec, dzieci ma sze­
ścioro; nie byle chłystek... No, jakżeż, będzie?... 
Nie?...

A jej, jakby kto nożem wyszczerbionym po 
sercu jeździł.

Nieopodal trzjmał się prosto, niczem kij poł­
knął, Siusiulski.

Garnitur miał czarny, nowy kapelusz i laskę
Powiedziała już, że da mu u siebie admini- 

stracyę i jakżeż wobec, tego tak, zaraz?...
Najwięcej jednak ruchliwości wśród krok za 

krokiem posuwającego się orszaku ok azyw ał*
Tramszowa. . ,

Na pogrzeb  przyszła z  mężem, co innego Do­
wnem wdowa, a co in u tgo  obow lązek chrzesci- 
jański: „um arłych  g rześć" i tera? przyłączała 
się to do jednej, to dragiej grupki znajomych 
lub nieznaiomych, lecz słuchających jej <hę- 
tnie. t

- O, państwo moje, co tu kryć; jedno zda- 
nie takie: z mężem to można i tak i siak. Na­
turalnie, różnie bywa. Jednej się tam podoba 
osoba świecka, imiej ksiądz, ale jak tak zaraz 
po śmierci gołow’ąsa d( siebie podpuszczać!... 
No, to jnż nio wiem, coi... Jaki bvł, tnki był. 
ale zawsze mąż. Rok i sześć niedziel kościoł 
przepisuje!...

Niektórzy nie wiedzieli jeszcze nic
—  Jak to pani?!... O czem to pani tak!...

— Dowody są. ludzie widzieli, stróż w tym 
domu, a i służąca, która przecież najlepiej wie... 
W tym samym pokoju, w którym nieboszczyk 
jeszcze ciepły leżał, grom nice się paliły, w tyra 
samiuteńkiiD pokoju razem spali całą noc. -

W przejściach zawadzała o pana Kryspina.
—  Patrzaj, jak oto ona tego Sinsiulskiego 

ugarnirowała. Ubranie ma nowe kapelusz jak 
się patrzy! Patrzaj. patraaj.'... snksała gu w 
bok. Głowę moją na deńkn Dołożę, zobaczysz 
jeszcze, ona go administratorem w obu do 
mach zrobi i będzie miai taki smarkul niby 
jaki gran... A ty co, ty co?' Ty, ty, ktary nie­
dołęgo, safandnło, ślamazaro!... Los sobie tylko 
przez ciebie zawiazałam i więcej uic.C. Urzędnik 
nity to, klasy przechodził, a jak co, to żadne­
go interesu zrouić nie potrafi!™

Serek się udał.
Jak tylko się owi przyjaciele i znajomi dc 

mieszkania wpakowali jak ty »o te^en kołu 
drugiego siadł, już z zamkniętemi oczam, mógł 
prz-owidzieć kto chciał, że z tego wyjdzie cos.

Tak się też i stało.
Przedewszystkiem Lufeb, który iuż takie 

usposobienie miał, że co puste, to musiał zbić 
do Stefka się przyczepił o ten weksel, co go 
razem podpisywali, choć sptawa miała juź lat 
prz°szło jedenaście, jeszcze pępkówkę na W icko- 
wjch chrzcinach przy mej pili, (C d rj )
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że wszelkie słabe państwo, cjeżeli nie przycho­
dzi ma na pomoc sprzeczność interesów państw 
silnych, staje się w możliwości (potencyonalnie) 
a potem w rzeczywistości („de facto) zdobyczą 
państwa silnego...

„Z tego wynika teza, która dla acha zwykłe­
go rosyjskiego inteligenta może brzmieć, jak 
niemożliwy paradoks, że mianowicie sprawdza­
niem i miarą całej wewnętrznej polityki, tak 
rządu, jak i partyj, powinna być odpowiedź na 
pytanie: w jakim stopnia polityka ta sprzyja 
wzrostowi zewnętrznej potęgi państwa

„Kie znaczy to, że przez „zewnętrzną potęgę" 
państwa wyczerpuje się cały sens jego istnie­
nia. wynika stąd także, że zewnętrzna po­
tęga jest najwyższą wartością z państwowego 
punktn widzenia. Może być, że tak jest istotnie, 
ale nie jest to wcale potrzebne do uzasadnienia 
naszej tezy. Ale jeżeli prawuą jest, że wszelkie 
zdrowe i o własnych siłach stojące państwo, 
pragnie posiadać potęgę zewnętrzną, to w ta­
kim razie potęga ta stanowi najpewniejszy spra­
wdzian dla oceny wszystkich życiowych proce­
sów i sit . państwa, a w tej dziedzinie także i 
wewnętrznej jego polityki".

Jak widzimy, S t r n v e  staje ua gruncie za­
chodnio-europejskiego naeyonalizmu i przyjmuje 
za swój jego dogmat podstawowy o potędze 
państwowej w tym celu, aby uzasadnienie re- 
wolu:) i i żądanych przez nią refom  politycz­
nych, znaleść w samem pojęciu państwa i jego 
zasadniczej dążności rozwojowej.

W ideologi „zapodniczestwa" rosyjskiego, to 
jest enropeizmu, jest to ważny i znamienny 
krok, ponieważ świadczy on o tem, że burżua- 
zya rosyjska zbliża się coraz bardziej do idea­
łu „Eeyierungsfahigkeit", który z natnry rze­
czy łozy w wspołczesnem państwie i praktycz­
ne swoje zastosowanie może znaleść tyiko w 
kcnseKwentnein rozwijaniu tych funkcyj, które 
.implicite" w państwie nowożytnem siużą, a 
więc przedewszystkien w wzmacnianiu jego po­
tęgi zewnętrznej, czyli, mówiąc bez eufemizmów, 
w zaborczości.

Przeciw ugruntowaniu ideologii iuteligeucyi 
rosyjskiej na zasadzie nacjonalistycznej, wystę­
puje z wi lką siłą i - nie mniejszy m talentem 
przedstawmiei idealnego panslawizmu, Dymitr 
M i e r e z k o w s k i j. Argumenty jego przytoczy­
my w następnym artykule.

S i m a  profesara Entom untia.
Odpowiedź, dana przez prezydenta gaDinetu 

barona Becka deputaryi posłów tyrolskich, wy­
wołała w kołach liberalnych pewne zaniepoko­
jenie. Minister przyznał między innemi, że enun 
cyacya profesora Wahrmunda zawierała rzeczy­
wiście obrazę uznanej przez państwo religii ka­
tolickiej i wyraził ubolewanie, że to dało wy­
znawcom tej religii Słuszny powod do rekryrui • 
nacyi, słuszny o tyle, że rzeczywiście mogli się 
czuć obrażeni w swoich uczuciach religijnych.

Wobec tego oświadczenia prezydenta ganine- 
ta zwracają w kołach liberalnych uwagę, że 
popełnił on pewną nieostrożność, uprzedzając 
orzcczerie sądu w sprawm koniiskaty broszury 
profesora Wahrmunda. Cóż będzie, jeżeli rząd 
nie uzna inkryminowanych w niej przez prokm 
ratoryę ustępów za obrażające uczucia katoli­
ckie? — W „N.Freie Presse1 oświadcza teraz 
adwokat profesora Wahrmunda, dr Postelberg, 
że skonfiskowane przez policyę zdania w jego 
broszurze obejmują zaledwie 43 wierszy wśroa 
2700, źc nuszą charakter wy wodo w czysto na­
ukowych i że w niczeui nie zaczepiają religii, 
jako takiej, jedynie pewne przeobrażenia, jakim 
z biegiem czasu uległo chiześcijaństwo pod 
wpływem kościoła katolickiego.

Słychać także, ze prezyaent gaoinetu, przy­
znając słuszność skargom deputacyi, uczynił to 
w tym celu, aby tem okupić sobie spokojny 
przebieg zwołanych na dzień wczorajszy do ins- 
brucka klerykalnych zgromadzeń protestujących. 
Lecz cel ten tylko częściowo osiągnięto.

Odbyte wczoraj w stolicy Tyrolu zgromadze­
nie, nie dało wprawdzie powoda do zabaizeń, 
lecz s« Gją drogą było uemonstiacyą wprost gro­
źną. Wzięły w nim udział tysiące nietyito z mia­
sta, lecz i z prowincji, a w tych tysiącach 
przdwaźał md wiejski, z góry podbnrzuny i sfa- 
natyzowany przez agitatorów klerj halnych. 
Wszyscy zaś mówcy przemawiali w tonie wprost 
prowokacyjnym i grozili gwałtami na wypadek 
jeżeU rząa ni) poskromi liberałzmu na nniwer- 
ryteta h i nie rezmie w obronę reiigii katolic­
kiej Każdy niemal mówca przypominał boha- 
)eroh.e walki Tyrolczyków przed stu laty w o- 
bronie ojczyzny, religii i dynastyi, a wszyscy 
wcale nie dwuznacznie dawali do zrozumienie 
że lu i ten raz jeszcze mógłby chwycić za oręż 
w obronie swej wiary.

Ostatni zaś z mówców, ks. Muller, poeta ka­
tolicki, zdobył się nawet na groźbę konkret- 
niejszą pod aaresem miasta Insbruka. Oświad­
czył on, że jeśli Iroeralne mieszczaństwo tego 
miasta nada będzie stało po stronie Wanr- 
manua, projektowane na rok przyszły uroczy­
stości jubileuszowe walk tyrolskich w r. 1809 
mogą się odbyć gdzieindziej, a nie w stolicy 
kraju.

Z < medej .nó-w strony otrzymuje prol, Wahr- 
mund dowody twnania i sympatyk a w kołach 
liberalnych profesorów panuje podobn o najzu­
pełniejsza zgoda co do tego, że grona profesor- 
pkie uniwersytetów niemieckich powinny w da­
nym razie wystąpić solidarnie przeciwko ewen­
tualnemu wytoczeniu pruf Wahrmundowi pro 
tesu dyscyplinarnego.

K r o n i k a .
Kraków, 16 marca.

Matura. Ze Lwowa donoszą: Na posiedzenia 
krajowej Rady szkolnej zastanawiano się nad roz­
porządzeniem ministerstwa oświaty w sprawie re­
formy mat ary w szkołach średnich. Uchwalono wy­
drukować rozporządzenie ministeryalne w „Dzien­
niku urzędowym krajowej Rady i zkolncj" i roze- 
sła ’ je  do wszystkich szkół średnich. Zakomuniko­
wane ono też zosunie w szkołach uczniom, którzy 
siadać mają do egzaminu dojrzałości. Ze względn 
na zaprowadzone reformy, nstanowione zostaną n o ­
w e  t e r m i n a  e g z a m i n ó w  d o j r z a ł o ś c i .

Egzamina piśmienne, które odbywały się równo­
cześnie we wszystkich zakładach, odbywać się te­
raz będą w rozmaitych terminach, a mianowicie 
we wszystkich aaaładacn na 3 tygodnie przeJ ust­
ną matnrą.

Ma być postanowionem, ażeby oprócz historyi

austryackiej, pytano kandydatów w G alicyi także 
„kidto.-yi kraju rodzinnego*.
Zawodowi nauczyciele wędrowni. Służba po­

pierania drobnego przemysłu ministerstwa handlu 
w Wiedniu, chcąc zaradzić brakowi fachowych na­
uczycieli wędrownych w Galicyi, którzj by, włada­
jąc językiem polskim, byli użyteczni dla wszyst­
kich rzemieślników bez wyjątku, postanowiła wy­
kształcić szereg takich nauczycieli. W  tym celu 
urządzi w Wiedniu szereg s p e c y a l n y c h  k u r ­
s ó w,  na razie dla następujących rzemiosł: szew­
stwa, krawiectwa, ślusarstwa, sporządzania narzę­
dzi, galwanotechniki, instalatorstwa elektrycznego, 
stolarstwa ciesielstwa.

Osoby, któreby chciały się wykształcić na nau­
czycieli wędrownych w jednym z wymienionych za­
wodów dla okręgu Izby handlowo-przemysłowej w 
Krakowie, zechcą swe prośby o przyjęcie na taki 
kurs w Wiednia, skierować do kierownictwa insty­
tutu dla popierania, drobnego przemysłu w Krako­
wie, ul. Franciszkańska, 1. 4.

Do prośby, własnoręcznio napisanej, należy dołą­
czyć przebieg życia (curriculum vitae), jakoteż wszy­
stkie świadectwa i doknmenta, mogące o uzdolnie­
niu kandydatów dać bliższe w skazów ki., Dodawać 
aio potrzebujemy, że na uwzględnienie mogą li­
czyć bardzo biegli w swoim zawudzie czy to maj­
strowie, czy czeladnicy, którzy oprócz fachowego 
uzdolnienia rozporządzają pewnem wykształceniem 
ogólnem, pozwalującem spodziewać się, żo nadadzą 
się na nauczających drug:ch. Z drugiej strony mo 
gliby się nada^ Jobrze n a u c z y c i e l e  s z k ó ł  l u ­
d o w y c h ,  którzy są biegli w pewnem rzemiośle, 
na wzór nauczycieli np. szewstwa na kursach Bzow­
skich krajowych.

Poranek literacki. Wczoraj odbył się staraniem 
Uniwersytetu Jagiellońskiego staraniem art. lit. 
akad. kółka „Życie" poranek literacki. P. J. W ę­
grzyn, art. dramatyczny, odczytał z przejęciom i 
zrozumieniem utwór p. t. „Warszawa —  pieśń z 
roku 1905", napisany przez p. J. 1 Łączkowskiego, 
wierszem dźwięcznym wzorowanym na Wyspiańskim, 

Na tło ponurego dramatu matki, której syn na­
leżał do partyi rewolucyjnej i w W ilię został w 
cytadeli stracony, rzucił autor śmiały obraz ówcze­
snych nadziei i porywów tętniącego życia narodo­
wego. —  Największe wiażenio wywołuje ustęp we 
wstępnsj scenie, ooraz pochodu rewolucyjnego, tra 
cenie skazańców i widzenie przyszłych dziejów re­
wolucji, streszczone w ostatnich słowach poety- 
„jako zaszło wielkie słońce".

t  Mieczysław Wędrycnowski, urzędnik budo­
wnictwa miejskiego, w 37 r. życia zmarł wczoraj 
W Krakowie. Zmarły był serdecznie łubianym z po­
wodu zalet swego serca w  szerokich kołach znajo­
mych.

W  sobotę pod wieczór ś. p. Wędiychowski sic 
dział w kaw.arni i w towarzystwie swoich znajo­
mych brał udział w żywej rozmowie w jak nijlo- 
pszem znajdojąc się usposobieniu. Nagle zrobiło mo 
się niedobrze. Przyjaciele jego zawezwali pomocy 
pogotowia ratunkowego, gdy ono jednak przybyło, 
żadną miarą nie chciał się dać przewieść do domn. 
Przy pomocy kolegi swego przeszedł do dorożki w 
Rynku i pojechał do mieszkania. W  ciągu nocy 
stan jego Bię pogcrBzył. Odwieziono go do szpitaia, 
gdzie wczoraj o godzinie 9 rano umarł, jak się 
zdaje, Bkutkiem ataku apyplektycznego. Zmarły po­
zostawił żonę, niedawno poślubioną.

Prezydyum krakowskiego Towarzystwa reenni- 
cznego zaprasza członków Towarzystwa do jak naj­
liczniejszego odziała w pogrzebie przedwcześnie 
zmarłego kolegi. Pogrzeb wyruszy we wtorek 17 
b- m. o godzinie 3 po południa z kościoła św. Ła­
zarza przy ni. Kopernika,

Z teatru m iejSKieqo „M eL agcr" W yspiańskie­
go wraz ze „Zgonem Barbary Radziw iłłówny" po- 
w lóizony będzio we wtorek i we czwartek. Środo 
we popularna przedstawienie, przeznaczone dla dra­
matu Strindberga: „O jciec".

Z Uniwersytetu. Pp. Henryk Szymubik, kand 
ad w., rodem ze Sokala i Stefan Za pata, aupkultant 
sądowy ze Suchy, otrzymali dziś w tutejszym Uni­
wersytecie stopień doktorów praw.

Otwarcib bezpłatnych wykładów dla młodzie­
ży, jakie staraniem sekcyi odczytowej „Ogniska" 
nauczycielskiego krakowskiego będą się co tygodnia 
odbywały oprócz pogadanek pedagogicznych dla 
rodziców — zgromadziło wczoraj w szkole w szko­
le realnej tak wielką liczbę młodzibży i rodziców, 
że obszerna sala nie mogła wszystkich pomieścić. 
Po wstępnej kantacie „Do młodzieży", odśpiewanej 
przez chór młodzieży w strojach krakowskich przy 
akompaniamencie fortepianu i pod kierownictwem 
p. Lipińskiej, przedstawiła p. K o n  c z y  l i s k a  w 
pięknem zagajeniu, jakie cele i zadania ma mło­
dzież polska, oraz wykazała doniosłe korzyści od­
czytów i wykładów dla młodzieży, które w wyso­
kim stopniu mogą się przyczynić do ułatwienia i 
spełnienia tycii zadań. Nastąpiły dwa śpiewy, a to 
hymn „Do pracy" i „Pieśń o W iliji", poczem za­
brał głos profesor p. Michał M a g i e r a ,  który mó­
wił o „Księgach narodu i pielgrzymstwa polskiego" 
Mickiewicza i o ich znaczeniu dla narodu.

W  pięknych przykładach wskazał prelegent mło­
dzieży sposobr, jakiemi potrafi te wzniosłe ideały 
w sercu swem zakorzenić. Długo niemilknące okla­
ski były odpowiedzią zebranych to tak piękne sło­
wa profesora, że potrafiły u wielu łzy wycisnąć. 
Uroczystość całą zakończył marsz „Jeszcze Polska 
nie zginęła, póki młodzież żyje".

Żywe zadowolenie u młodzieży, podniesienie jej 
na ducno, zagrzanie do pracy, malujące się na jej 
oblicza, były najlepszym dov. oaem, jak bardzo ko­
nieczne są takie wykłady i odczyty dla dzieci i 
oiepuspolitą zasługę zyska sobie „Ognisko" nau­
czycielskie, jeżeli rozpoczętą piękną pracę nad dzia­
twą w tym  kierunku poprowadzi dalej.

Z k-uk^wskiej straży ochotn iczej pożarnej.
Onegdaj odbyło się posiedzenie wydziału ochotniczej 
Straży pod przewodnictwem prezesa p. Feliksa N o- 
w o t n o g o  W sprawie Kursu pożarnictwa i krajo­
wego oraz słowiańskiego zjazdu strażackiego w Kra­
kowie, przy współudziale delegata hrajowego Związ­
ku ochot, atraży pożarnych p. Antoniego S z c z e r ­
b o w s k i e g o .  Knrs pożarnictwa dla instruktorów 
straży pożarnych odbędzie się w Rrakowie w cza­
sie od 4  do 18 maja b. r. Kierownikiem kursu mia­
nowany zo*tał przez kraj. Związek ochot, straży 
pożarnych naczelnik p. Feliks Nowotny. W  myśl 
uchwały rady zawiaaowczej Jraj. Związicu, wykła­
dać bęuą: p. Fe1 iks Nowotny „ta’ tykę pożarniczą", 
a p. Antoni Szczerbowski „naiuę o przyrządach 
pożarnych". Ćwiczenia praktyczno prowadzić będzie 
według szczegółowego programu zawodowy instruk­
tor pod kiernnkiem p. Nowotnego. Krajowy zjazd 
strażacki ustalono na dzień 4 , 5 i 6 lipca b. r., 
podczas którego odbędą się zapasy strażackie o na­
grody. W  czasie zjazdn odbędzie się również I-sze 
walne zeromadzenie naczelników okręgowych Związ­
ków straży z Galicyi i posiedzenie słowiańskiego 
Związku strażackiego.

Sprzeniewierzenie depozytu oąduwego. w  tn
tejszym sądzie powiatowym cywilnym w kasie de­
pozytowej odkryto przed k'Iku dniami cprzeniewie- 
rzenie. Mianowicie do kaucelaryi sądowej zgłosiła 
się rodzina p. Wachtla w Krakowie z życzeniem, 
by książeczkę Ka„y oszczędności na 6.000 koron, 
złożoną w kasie depozytowej, przeniesiono do kasy 
sierocej. Przy tej sposobnośćci rodzina p Wachtla 
skonstatowała, żo z książeczki, złożonej w depozy­
cie podjęto bez upoważnienia rodziny około 3.000 
koron.. Wobec tego prezydyum wyższego sądu kra­
jowego zarządziło ścisłe skontrum wszystkich de­
pozytów, które się jeszcze nie ukończyło, a które 
stwierdziło pewne braki w depozytach sąuowych. 
Zawiadomiono więc władze policyjne, które, po do­
chodzeniach , zarządziły aresztowanie dwóch iunn- 
cyoDarynszów kasy depozytowej, mianowicie na­
czelnika kancelaryi, Wiktora K ielaram i starszego 
oficjała Jana Michałowicza, pod zarzutem sprzenie­
wierzenia pieczy icn, jako urzędników, powierzonych 
pieniędzy. Śledztwo i skontrum utrudnia fakt, że 
w jednym z rejestrów sądowych, odnoszących Bię 
do składanych depozytów, ktoś wydarł odnośną 
kartkę. Obaj urzędnicy, podejrzani o sprzeniewie 
rżenie, stanowcze wypierają się jakiejkolwiek winy, 
a odbyta w ich mieszkaniu rewizja nie wykryła nic 
obciążającego

Dzisiaj po śledztwie policyjnem, prowadzonem 
pod osobistym kierunkiem radcy p. W ł Swolkiena, 
odstawiono lueiara i Michałowicza do sądu kar­
nego.

Obronę obwinionych objął adwokat dr W łodzi­
mierz Lewicki. * '

Kradzież 1600 koron. Dziś o godz. 11 przed 
południem w urzędzie pocztowym przy ulicy Boże­
go Ciała skradziono kupcowi, p. Chaimowi Freili- 
cbowi, z kieszeni paitota, w chwili, gdy był zajęty 
nadawaniem iistn. paczkę z kwotą 1000 koron, —  
Z kwoty tej 800 koron było w złotych 20 aoro- 
nówkach, a reszta w banknotach. Poszkodowany 
przypuszcza, iż kradzieży tej dopuścił się jakiś 
nieznany mu wyrostek, który kręcił się w kryty­
cznej chwili koło niego.

Z kroniki policyjnej, w  nocy z 14 na 15 bm. 
niewiadomi sprawcy włamali się do kilku straga­
nów z owocami na Małym RynKU i skradli stam­
tąd owoców za kilkadziesiąt koron. Głównie po­
szkodowaną jest p. Marya Górnisiewicz, z której 
straganu zaorali złodzieje większą ilosc towaru, 
wartości 40 koron, i p. Franciszka Papierowa, któ­
rej sKradziono jaj za kilkanaście koron. Złodzioje 
usiłowali również wtargnąć do straganu p. Maryi 
Muszyńskiej, jak świadczyły o tani koszyki, przy­
gotowane do wynoszenia łnpu. Jako podejrzanego 
o kraazieżo te aresztowała polieya 15-letniego ^Ja­
na Czarnochowskiego, recto Tarnowskiego. .. .

Za kradzież torby podróżnej z poczekalni f i  Kla­
sy na dworcu kolejowym w Krakowie aresztowano 
17-letniego Józefa Jachowicza, Torbę tę niósł Ja­
chowicz niepostrzeżenie z poczekalni w czasie za­
mieszania, właściciel jednak spostrzegł wcześnie 
kradzież, tak, że złoczyńcę już w pobliżu dworoa 
Bch wytuno i torbę mu odebrano.

Polieya krakowska aresztowała onegdaj Piotra 
Kamińskiego, rodem z Włocławka (Królestwo Pol­
skie), podającego się za podmajstrzego moraiskiego, 
zatrudnionego w Gorlicach. Wyłudzał on pod po­
zorem małżeństwa pieniądze od sług, mimo, iż sam 
jest żonaty. (Matnie ofiary własnej łatwowierności 
Marya Pieronów na, służąca, i Franciszka Knasiów- 
na, od któryen w ostatnim czasie wyłudził Kamiń­
ski kilkadziesiąt koron,' doniosły o fakcie policji, 
która oszusta aresztowała.

Krwawa popicie. Wczoraj powstało w  połu­
dnie krwawe zajście na ulicy Stradomskiej. Stróż 
domn pobił służącego Stanisława Wołka ciężko bu­
telką po głowie, a nauto poaąssł go po twarzy. 
Rnnncgo przewiózł żołnierz policyjny ua stacyę ra­
tunkową, gdzie rany dość ciężkie opatrzono.

Z  k y a f d .
Teatr GanryeH Zapolskiej. Z Nowego Sącza 

piszą nam Prawdziwą i nader miłą niespodzianką 
artystyczną dla pnbliczności tutejszej była kilko­
dniowa gościna trupy teatralnej Gabryeli Zapol­
skiej pod kierunkiem Stanisława Janowskiego. —  
Patrząc na „Ich  czw oro", granych dnia 14 h. m. 
w sali „Sokoła" w Nowym S ączu , po b»zegl pu­
blicznością kipiącej przyszła mi mimownli na myśl 
irnpa Stanisławskiego w Moskwie, gdzie gra nie 
rola, nie aktor, ale gra ogromnio w j szkolony zespół, 
a z poza ram nierozerwalną tworzących całość sztu­
ki, nie w yrywa się nikt i nic. Rasiński —  znany 
z większych scen aktor, prowadził zespół, pojąw- 
szy rolę Fedyekiege indywidualnie i inteligentnie 
Doskonałym był Frączkowski w roli męża. a Szna- 
ge w , tragicznej głupocie" doskonale akompanio­
wała Fedyckiemu.

Ogromnio prawdziwą grą, młodą, za serce chwy­
tającą a czystą zwracała puwszeenną uwag.; na
siebie panna Brzeska Sulima w swej małej roli
służącej; ściskało się serce na widok dziecka, któ­
re mając jakby pokutującą w sobie starą akto: ską 
duszę, czarowała subtelnsm roli ujęciem. —  Całość
robiła wrażenio ogromnie przyjemno, ciepłe nie
rzemieślnicze i piękne Tak na wczorajsze, jak i 
na dzisiejsze przedstawienie „Bohaterów" bilety 
wy sprzed ano. —  Bardzo sympatyczne wrażenie wy­
warło na interesowanych, t. j, dyrekcyi tutejszego 
gimnazynm i rodzicach, postąpienie p. Janowskiego, 
który, zrzekając się dochodów i nie chcąc mieć 
wyrzutów sumienia, uprzedził dyrekcyę o sztuce, 
jako nie kompletnie młodym umysłom odpowiadają­
cej; to też ani jednego mundurku w sali nie v i 
dziano, a młodzież na , Bohaterach" trzykrotnie 
mu to wynagrodziła.

Gwałt publiczny w saii sądowej. Z Jama pi­
szą nam: Dnia 11 marca b. r. odbyła się w Jasie 
przed trybunałem orzekającym sądu obwodowego 
rozprawa karna przeciw niebezpiecznej bandzie cy­
ganów, oskarżonych o zbrodnię kradzieży i liczne 
inne przekroczenia. Podczas ogłoszenia wyroku, o- 
gloszonego przez przewodniczącego, radcę p Namy­
słowskiego, zaszedł niezwyły fakt w Sali rozpraw. 
Oto główny oskarżony, aan H u d y k a ,  człowiek nie­
zwykłej siły, wśród uieJających oię powtórzyć obelg 
na cały sąd, chwycił za ciężki dębowy stołek i za­
mierzył się na cały trybunał. Tylko dzięki przy­
tomności obecnych w wUi dozorców więziennych, 
którzy zawczasu zamiarowi Hudyki przeszkodzili, 
Hudyka planu swego nio wykonał. Po długich sza­
motaniach się i oporze ze strony Hndyki, z trądem 
udało się trzem dozorcom więziennym odprowadzić 
go do aresztów. Z powodu tego nieoczekiwanego 
zajścia nie mógł przewodniczący dokończyć moty­
wów wyroKU i dopiero ua drugi dzień pouczył o- 
skarżonycb, u osobno skutego Hudykę, o przysługu­
jących im przeciw zapadłemu wyrokowi środkach 
prawnych. Epilog tego zajścia rozegra się nieza­
długo przed kratkami sąJowomi i to prawdopodo­
bnie przed sądem przysięgłych z powodu zachodzą­

cych w czynie Hndyki »nt,mion zbrodni gwałto­
wnego działania przeciw sądowi.

Proces G krociowe oszustwo. Z Brzezan do­
noszą: Przez kilka dni toczył się tn proces o o- 
sznstwo, popełnione w ten sposób, że niejaki Izy­
dor Lilienfeld po śmierci bardzo bogatego Herscha 
Horowitza na podstawie różnych dokumentów za­
żądał od masy spadkowej wypłaty kilku tysięcy 
koron, które zmarły rzekomo był mn winien. Ra­
zem z I-ilienieldem zasiedli na ławie oskarżonych 
jego żona Zofia i faktor Sonnenschein. Wszyscy zo­
stali nwoiniani.

Jarosław, 15 marca. Z powodu umniejszania za­
łóg w miaBtach galicyjskich, Szczególnie zagrożo­
nym ukazuje się Jarosław, który swój nagły rozwój 
zewozięcza umieszczenia załogi, wynoszącej prawie 
5000 ludzi. Wycofano najpierw 40 p. p., następnie 
dywizyę kawaleryi, za trzy tygodnie odchodzi stąd 
10 p p., a mówią również o przeniesieniu 89 p. p. 
do Wiednia. Staraniom gminy powiodło się uzyskać 
budowę koszar dla kawaleryi, do których ma po­
wrócić dywizja Konnicy Komisye wojskowe i poli­
tyczne zgodziły się na miejsce budowy i plany i 
teraz zależy tylko od ministerstwa obrony krajowej 
ostateczne zatwierdzenie. Budowę obejmuje inżynier 
przedsiębiorca ze Lwowa p. Antoni Fleischl. W  in­
teresie ludności leży, ażeby ta budowa jak najry­
chlej przyszła do skutku i ministerstwo obrony kra 
jowej uie powinno dalej zwlekać, lecz rychło dać 
swą ostateczną oecyzyę.

Ze Szczakowej piszą nam: Odnośnie de wypadku 
samobójczego, o jakim donoiiśmy dnia 14 b. m., 
prosi nas zarząd szKoły w Szczakowej o zaznacze­
nie, iż osoba, która targnęła się onegdaj (13 b. m.) 
na swe życie, nie była wcale nauczycielką tamtej­
szej szkoły.

Bandytyzm w Białej Jak już donosiliśmy, na­
padnięto zeszłego tygodnia w Białej na wekslarkę 
Zofię Kleinową w śródmieściu w celu rabunku 
Zrabowawszy jej kwotę 1000 koron, sprawcy ucie­
kli, rozbiegnąwszy się na wszystkie strony, dając 
kilka strzałów' rewolwei owych do Ścigających ich 
policjantów i publiczności. Z wielkicmi trudnościa­
mi udało się jednak policyi bialskiej wykryć szaj­
kę . bandycką i niektórych z nich aresztować. —  
W  pewnym domu na Haicnowskiej drodze w Li- 
pniku aresztowano kilka obcych mężczyzn jako 
spólników napadu Aresztowanymi są: 28 letni ślu­
sarz Bolesław Piotr Paszynski z Żyrardowa, gub. 
warszawska, 21-letni ślusarz Gabryel Olowski z 
Struhosławy, gub. lubelska, 25-letni odlewucz żela­
za Ludwik Lisowski -z Warszawy i Bronisława Lu- 
pińrka z Klukowa. Dalsze ślady prowadziły do Bo- 
gnmina i Morawskiej Ostrawy. Wysłana tamże po­
lic ja  aresztowała w Boguminie robotnika z Króle- 
oiwa Polskiego, nazwiskiem Fert. Ten zeznał, że 
wielokrotnie dawał przytułek nieznajomym Króle- 
wiakou, skąd ci urządzali wycieczki raounkowe w 
różnych okolicach. Nazwiska zbiegłych rabusiów Bą: 
23-letni Władysław Sytel z RaJziskowa, guo. war­
szawska, 21-letni ślusarz Jan Kocnmański z Odessy 
i 23 letni Wincenty Galon recte Pifko z Dębowej, 
gub. warszawska. Ponieważ, jak stwierdzono, zbie­
gli sprawcy po dokonanym raonnku w Białej odje­
chali z Dziedzic pociągiem w kierunku Krakowa, 
przeto wystała polieya bialska agenta Martyniaka 
w piątek do Krakowa celem wyśledzenia ich z po­
mocą krakowskiej poiicyi. Skonstatowano, że od je­
sieni zeszłego roku aż do lutego b. r. przebywała 
cała szajka w Krakowie i że jeden z nieb, któron 
w Morawskiej Ostrawie mieszkał pod nazwiskiem 
Galon, nazywa się rzeczywiście Pifko i poszukiwa­
ny jest przez władze rosyjskie za morderstwo. —  
Krakowska polieya wysłała kilku agentów w" Siad 
za rabusiami.

ś w i a t a .

0 uniwersytecie warszawskim Z  powodu ogło' 
szonego świeżo w pismach petersburskich sprawo* 
zdania rocznego z działalności uniwersytetu war' 
szawskiego, „Birżewyja WieJomosti" robią nastę' 
pojące ironiczne uwagi:

„Myli się ten, kto myśli, że w Warszawie da­
wno już niema uniwersytetu. Uniwersytet ten jest 
i istnienia swego dowiódł... e wem sprawozdaniem 
rocznem. Jest to po profesorska poważna ofiara na 
rzecz humoru. W  nieczynnym i faktycznie nie istnie­
jącym nniwersyteclo były 122 osoby „porsonalu na­
ukowego", a „urzędników administracyjnych" (do­
zorca gmachów, pomocnik inspektora, starszy pedel 
i t. p.) było 30. Działalność naukowa i administra­
cyjna całego tego personelu kosztowała skarb 
430.345 rubli i 20 kopiejek Słuchało zaś go 14 
stndentów i jeden farmaceuta1 Na wydziale mate­
matycznym i historyczno-fiłologicznym było po 2 
studentów! Nauka każdego z tych młodzieńców ko­
sztowała skarb, w ten sposób, po 32 tysiące rubli 
z górą... I za farmaceutę R osja sapłaciła uczonym 
warszawskim takżo 32 tysiące— czyli wartość do­
brej apteki w dnżem mieście. I pod innemi wzglę 
damt uniwersytet kwitnął: -profesorowie jeździli na 
delegaeye (1274 rb. 40  kop. kosztów j>odróży), o- 
brzym&li wsparcia na kształcenie dzieci (4809 rb. 
35 kop.) 1 między innemi, ile sił mieli, dźwigali 
nauki. A jeszcze jak dźwigali! Warszawscy pra- 
wdziwie-rosyjscy profesorowie, w rodzaju -nanego 
Sazonowicza, pisywali wymyślające artykuliki i do­
wodzili murzyńskiemi zgromadzeniami w herbaciar­
niach Na przyszłość nauka — ma naukę!"

Z Warszawy (Zamach na rewirowego. —  W y­
roki śmierci.)

—  Wczoraj mieszkańcy ulicy Chłodnej zaalar­
mowani zostali szeregiem strzałów rewolwerowych 
Okazało się, że kilku tcrorysiów urządziło zamach 
na rewirowego Jana Popkiewicza. Rewirowy ciężko 
raniony 6 strzałami padł na chodnik. Jednego ze 
sprawców zamacnu postrzelono w ucieczce. Jestto 
murarz b«z zajęcia, Stanisław Stanisławski. Popkie­
wicza w stanie nie rokującym nadziei odstawiono 
do szpitala wojskowego.

—  W  »ądzie wojennym zapadły znown dwa wy. 
roki śmierci. Skazani zostali: Eiroim Borensztajn i 
Jan Usik za zamach na strażnika ziemskiego Do­
mańskiego w Lublinie.

Z Lodzi. (W yroki śmierci. —  Aresztowanie szko­
ły tańca. •—  Szpital w Pabjauicach.)

—  Sąd woienny okręgowy skazał onegdaj na 
śmierć włościan: Marcina Boreckiego, Dominika 
Szlajera i Antoniego Obolewskiego, oskarżonych o 
zrabowanie przejeżdżającym z l  odzi podróżnym ró­
żnych rzeczy warte .ci kilkudziesięciu rui li.

—  Onegdaj po południa wojsko wraz z policyą 
otoczyło dom przy ulicy Pasaż Szulca 1. 10 i do­
konało rewizyi w lokalu zajmowanym przez na 
uczyoiela tańca Zalcmana. Wykryto nielegalne wy­
dawnictwa. Aresztowano Zalcm»na, jego żonę, oraz 
150 przybyłych tam na lekcye tańców osób, jako 
podejrzanych o należenie do partyi skrajnych.

— Szpital miejski w Pabjauicach, którego budo­
wa powstała kosztem obywateli, fabrykantów, oiaz 
Kasy miejskiej, zostanie sprzedany przedsiębiorcy

i  rogo powodu, że zarząd miejski me jest. w mo­
żności pokrycia kosztów utrzymania zakłada.

Powrut 03-ietniego zesłańca, Z Lublina do­
noszą: W  tych dniach urzyjechał do Lnolina z Sy- 
beryi i znajduje się w kuracji w szpitalu Szary­
tek , jako zmęczony podróżą, 83-letni Aleksander 
Pietrzykowski, który w  r 1863 skazany był przez 
sąd w ojejny na śnrerć wraz z Bogdanowiczem. — 
Dzięsi Btaraniom, ndato się uzyskać dla skazańca 
ułaskawienie, puczem był wysłany do ciężkich ro­
bót do gubernii tomskiej, w której, po wypuszcze­
niu z Katorgi, przebywał do tej pory.

Pogrzeb Hlavki. Z P r a g i  telegrafują' W czo­
raj odbył się, przy ogromnym udz:ale publiczności, 
pogrzeb prezydenta Akademii mniej. I I 1 a v k i

Stan zdrowia CbSarza. Pośród Indności wiedeń­
skiej wywołał niepokojące komentarze fakt, że uło­
żony już aawno program przyjęcia w. ks. Sergiu­
sza na dworze cesarskim nległ o tyle zmianie, że 
obiad sobotni, który miał się odbyć w Burgn. od­
był się w zamku Schoenbruun. Z tego powodu ro­
zeszła się po Wiedniu pogłoska, że cesaiz jesi cho 
ry Jak stwierdzają dzienniki wiedeńskie, cesarz 
ma tyiko lekki katar, a lekarze z tego powodu od­
radzili mu jazdy do Burgn w Wiedniu, skutkiem 
tego obiad na cześć w. ks. Sergiusza odbył się w 
zamzn Schoenbruun. Gesarz podczas oLiadn miał 
bardzo dobry humor. Z powodu tego lekkiego nie­
domagania dzisiejsze audyeneye zostały odwołane. 
Tylko w południe na osobnem posłuchania pvzyj- 
mie cesarz ke. Ferdynanda bułgarskiego.

U roczystość m arcow a. Z Wiednia donoszą: 
Robotnicza uroczystość m a r c o w a  odbyła się, jak 
zwykle, na eentrainym cmentarni. Brzydzą pogoas 
wpł.ynęła na jej przebieg.

Z B n d & p e s z t n  donoszą: Z okazji rocznity
marcowej odbyły się tn, jak i w całym Kraju, uro­
czystości, które miały spokojny przebieg.

Z armii i marynarKi. Jan donoszą z Wiednia, 
korpus oficerów rachunkowych (TruppenrochnongS' 
fiihrer) u a  być zamieniony w korpus urzędników 
wojBKOwych Sprawa ta ciągnie się od szeregu lat. 
Na zapytanie ze strony ministerstwa wojny odpo 
wiedziała przed laty większość oficerów rachunko­
wych, że nie pragnie tej zmiany, obecnie, jak się 
zdaje, panujo pośród nich inne zapatrywanie na tę 
kwestyę. Zresztą siery wojskowe podnoszą, że ofi­
cerowie rachunkowi, podlegający inlonJantnrze, po­
winni tem samem być urzędnikami. A dalej oficer 
rachunkowy, z reguły mogący dojść tylko do rangi 
kapitana, awansując wyjątkowo wyżej, zostaje rad­
cą racnunkowym, a więc urzędnikiem

W  korpusie weterynarzy wujskowych zostaną u- 
tworzone posady VIII klasy rangi, a potrzebny na 
to Kreni t ma być wstawiony już do nuażetu na r. 
1909. Zarząd wojskowy pragnie w ten sposób na­
prawić krzywdę, której doznają obecnie weteryna­
rze wojskowi, posiadający akademickie wykształce­
nie, i kończący karyerę na IX  klasie raugi. —

W  marynarce liczba posad lekaiskich ma być 
w bieżącym roku podwyższona o 8, zaś w roku 
przyszłym nastąpi dalsze pomnożenie ich. To pod­
wyższenie posad sięga do lekarzy sztabowych II 
klasy W  ten sposób dla lekarzy wstępujących d« 
sanitarnej służby w marynarce otwierają się po­
myślne widoki nwansn. Lekarzom cywilnym udziela 
w tej sprawie informacyj oddział DL ministerstw, 
wojny, sekcja marynarki ^IX Aoiheilung des Reichs- 
kriegsministerinms, Marinesektion) w Wiedniu.

Centralny związek dla reformy pomieszkali
powstał w Wiedniu i zajmować się będzie sprawą 
reformy pom.eszkan. Towarzystwo to objmuje wszy 
nfckle kraje soeteyackie. w których powstawać będą 
j6g , filie. Do wydzlała na żebranin konetytnnjącea) 
został wybrany z Galicyi dr Józef Bnzek, profesor 
nni wersy tętn we Lwowie. Związek wydawać zwczął 
swój organ p. t  „Hitteilunger der Zentralstełle 
fur Wobnnngsreform-.

Solidarna akcya nauczycielska. Jak donoszą 
dzienniki czeskie, morawscy nauczyciele zebrał 10 
tysięcy koron na landnsz utrzymania dla starsze­
go nauczyciela Kunecznego. który z powodu donie­
sień ze strony klerykałów, został przez morawską 
Radę szkolną ns- nietj z nrzęua za „publiczną agi­
tację aiRiklerykainą" Jutro w sprawie tej odbę­
dzie się wiec protestujący, na którym przemawiać 
będą posłowie Masaryk, Stransky i Lisy

Poiar w redakcyi. Z Amsterdamu donoszą: 
W  lokalnościach jednego z ,Btejszvcb dzienników 
wybuchł wczoraj po południu p o ż a r ,  który zni­
szczył p r a w i e  c a ł y  m a t e r y a ł ,  tak, żę dzien­
nik prawdopodobnie w innej drukarni będzie mu­
siał wyjść.

Strajki. Na zgromadzenia pomucuików piekar­
skich w M e d y o l a n i e  ocliualouo jednogłośnie 
natychmiast rozpocząć strajk z tego powodu, że 
majstrowie odrzucili żądanie pomocników, »żeby 
otrzymali jednodniowy spoczynek w każdym tygo­
dniu. Ponieważ miasto zaopatrzone jest w pieczy­
wo tylko na jeden dzień, więc gmina zwróciła się 
do władzy wojskowej z prośbą o doptarczenie woj­
skowych piekarzy na wypadek dłuższego strajku, 
aby uiożna przynajmniej wyciekać chlob.

IV O ł o m u ń c u  składacze w tamtejszych dru­
karniach zagrozili strajkiem, jeżeli nie dostaną wy­
nagrodzenia za pracę, podwyższonego o 2 korony. 
Podwyższenie to miało nastąpić już unia 1 stycznia 
b. r., a składacze zażądali, ażeby właściciele dru­
karń odpowiedzieli najdalej w ciągn dzisiejszego 
poraniu. W sobotę jnż Wozyscy składacze uprawiali 
bierny opór ale pracowali.

Pożar fabryki makaronu. Z Paryża telegra­
fują: "W Lyonie wybuchł w wielkiej fabryce ma­
karonów pożar. O godzinie 3 w nocy telegrafowa­
no do „M a'ina“ , że wszystkie budynki fabryczne 
zniszczone, niektóre z nich dopalają się jeszcze.

Śmierć Giorflisa ba8zy. Komendant macedoń­
skiej żandarmem zreformowanej po myśli mocarstw 
europejskich, Giorgis nasza, umarł dnia 13 b m. 
w Rzymie. Wczoraj odbył się pogrzeb zmarłego. 
E. Giorgis, który liczył 63 lata, uczestnik wojny 
włosko-austry ackiej z r. 1866. był dłuższy czas 
szefom sztabu generalnego 4 korpusu armii wło­
skiej, potem jako generał-major komendantem bry­
gady, a w reszcie  jako generał-porucznik komendan­
tem dywizyi w Casale W  r. 19U3. po utworzeniu 
międzynarodowej żanaarmeryi w Macedonii, został 
Giorgis jej komendantem i otrzymał od sułtana ty­
tuł baszy. Następca jego nie został jeszcze zamia­
nowany.

Łe stowarzyszeń.
Z uniwersytetu ludowego ‘mienia A. Mickie­

wicza. W e wtorek dnia 17 b m. w sali Muzeom 
techniczno-przemysłowego o godzinie 8 wieczorem 
odbędzie się wykład p Heleny Radlińskiej: o po­
wstaniu i rozwoju iriast w Polsce. (Powstanie 
miest. Ich znaczenie ekonomiczne i polityczne Przy­
wileje miejskie. Wytworzenie się stanu mieszezań- 
kiego. Organizacya miasta i cechów rzemieślniczych.

Krajcws „
J _  S / /  Najlepsze mydło toaletowe Mydło Macierzankowe j e d y n y  n i e z a w o d n y  środek przeciw wszelkim wyrzutom, pękaniu i s/orstknsci

n n i f i l Z n H  rąk’ Liszaje, piegi, plamy wątrobiane, czerwoność nosa, wągry, pryszcze, wysypkę, łupież głowy i t. p. niszczy radykalnie* CJeiia SU cent

ty lico W. Blacha z Tarnowa.
do nabycia w wyłącznym składzie fabrycznym" Skład apt. „Śanitas" Krakćw ul. błaga Nr 16.
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Stanowisko Krakowa i jogo polityka (bu«l wójta 
Alb«rta). Położenie żydów.)

Wykłady zilustrują liczne obrazy świetlne.
Z resursy urzędniczej. W  sobotę odbyło 3ię 

w resursie przedstawienie amatorskie, przy szczel­
nie zapełnionej sali. Odegrano wesołą farsę w 3 
aktach p. t. „Jarmark małżeński". Przedstawienie 
wypadło bardzo dobrze; liczne oalaski i wybuchy 
śmiechu ze strony zadowolonych slucLaczy były na­
grodą dla amatorów. Niektórzy z nich grywają w 
resursie już od lat kilkunastu, to też zespół jest 
doskonały, ■ -

W e środę, 18 b. m., „rządza resursa zabawę ta­
neczną „na św. Józefa". —  Muzyka wojskowa 56 
p. p. Początek o godzinie 8 wieczór. Stroje dla pań 
wizytowe, dla panów balowe.

Ze Związku akademickiego. Wczoraj przed po­
łudniem odbyło się nadzwyczajne walne zebranie 
Związku akademickiego w Krakowie. Obrauy zagaił 
presfe8 Związku p. Cygnarowicz, skreślając przebieg 
rozwoju Towarzystwa, które gromadzi w łonie swem 
coraz większe szeregi młodzieży. Następnie zgłosił 
p. Cygnarowicz rezygnacyę z godności prezesa To­
warzystwa. Zobranie, przyjmując z żalom do wia­
domości ustąpienie dotychczasowego kierownika, mia 
nowało go w dowód uznania jego pracy i zasług 
nad rozwojem Towarzy stwa h o n o r o w y m  c z ł o n  
k i e m  z a ł o ż y c i e l  em. Przystąpiono do wyborów 
nowego zarządu. Prezesom Towarzystwa wybrano 
p. Tangla, wiceprezesem p. Stefana Dziani ę. Dalej 
dokonano wyboru 10 członków wydziału i 5 za­
stępców. Do komisyi kontrolnjącoj powołano p. Ma- 
ryana Skalskiego (prze w.),. oraz p. Nowakowskiego 
i Polakiswiuza.

Z wniosków członków podnieść należy 2, wnie­
sione przez Cygnarowleza, jeden polecający wydzia­
łów . Towarzystwa zajęcie się zawiązaniem przy 
stowarzyszenia Koła T. S. L., a drugi podjęcie ini- 
cyatywy, w celu założenia akademickiej ligi anty- 
pojedynitowej.

Wnicski oba zyskały ogolne uznanie i przyjęto 
J6 wśród żywych objawów zaaowolonia. Zo strony 
senatu akademickiego obecnym był na zebraniu ku­
rator Towarzystwa, prof. dr Kutrzeba.

Z Towarzystwa kolonij wakacyjnych. Wy dział 
Towarzystwa koionij wakacyjnych dla uczniów 
szkół średnich urasta Krakowa i Podgórza ukon­
stytuował się na odbyteiD onegdaj posiedzeniu. —  
Prezesem Towarzystwa wybrano przez aklamację 
rektora prof. dra Kazimierza Morawskiego, wice­
prezesami posła dra Franciszka Bujaka i dyrektora 
Stanisława Bednarskiego, skarbnikiem prof Józefa 
Przybylskiego, a jego zastępcą prof St. Koprowi- 
cza , 1 sekretarzem prof Karola Stacha, drugim 
prof. Władysława Kocha. Nadto gospodarzami ko­
lonii wybrani zostali: prof. Wiktor Pogorzelski i 
Władysław Koch.

Na tem posiedzeniu wyłoniło się też wiele wnio­
sków nader ważnych, które wydział już w tym ro­
ku zamierza wprowadzić w życie. Przedewszystkieh 
postanowiono dom w Porębie W ielkiej, odrestauro 
wanv w roku ubiegłym uzupełnić ostatniemi nie- 
zbędnemi już potrzebami. Prócz tego zastanawiał 
się wydział nad rozszerzeniem gier i zabaw waka­
cyjnych dla wysyłanych uczniów, o ile na to ze­
zwolą fnndasze Omawiano i kwestję biblioteki wa­
kacyjnej na letnich wywczasach, a w końcu wy­
brano komisye; regulaminową, prasową, i tak zw. 
kolektorów, których zadaniem będzie zbierać datki 
i wpisowe od gron nauczycielskich, przy ozem skon­
statowano, że do TowarzTetwa tak niezbędnie po­
trzebnego A tak pożytecznego należą przeważnie 
profesorowie szkół średnich. Wobec tego ludzi chęt­
nych. itmtmiojąeyeli Badania i cole instrtucyi u firn
sza zarząd, aby się zapisywali na członków Towa­
rzystwa. Wpisy przyjmuje sekret?,rz Towarzystwa 
prof. Karol Stach (gimnazyum IV) i wszystkie dy- 
rekcve szkół średnich.

Towarzystwo szkoły ludowej w Podgorzu. 
W alne zebranie członków III Kola odbędzie się 
w poniedziałek dnia 23 b. m. w lokalu własnej 
bezpłatnej czytelni w Podgórzu przy ulicy Jozenó- 
akiej L. 6

Z Tow. Opieki nad ubogą młodzieżą szkolną.
Z pomiędzy Towarzyst, działających na gruncie nę­
dzy studenckiej —  zasługuje Towarzystwo „Opieki 
nad ubogą młodzieżą szkolną" na uwagę i popar­
cie społeczeństwa naszego nie mniej od innych. — 
Towarzystwo bada nędzę studencką n źródła i w 
miarę środków przynosi jej ulgę przez cały iok 
szkolny.

Bukcya opieki nad staucyami zwiedza stancyo i 
mieszkania najbiedniejszych uczniów i uczenie szkół 
średnich (w rokn bieżący m zwiedzono około 100 
mieszkań, a zebrany matoryał ukaże się niebawem 
w roeznem sprawozdanin Towarzystwa); podaje wia­
domość o ich potrzebach, ciiorym uczniom spieszy 
x pomocą lekarską i udziela lekarstw, najbiedniej­
szym opłaca stancyę.

Sekcya rozdawnictwa ubrań zbiera w drodze da­
rów i zakupuje ubrania i bieliznę, a po odpowie­
dniej przeróbco rozdaje między młodzież szkolną. 
Na te cele wydano dotąd 1110 kor. i sporą ilość 
W naturze.

Sekcya kuchni studenckiej rozdaje bezpłatnie 
śniadania, obiady i kolaeye, a w tym dziale księga 
kasowa wykazuje dotąd kwotę wydatków 2843 
koron.

Cel tak sympatyczny powinien znaleść żywsze 
poparcie społeczeństwa; tymczasem lista członków 
Towarzystwa nie dusięga 200 osób, wobec czego 
Towarzystwo zmnszone jest do podejmowania przed­
siębiorstw czasom ryzy Łownych, by zyskać fundu­
sze.

Obecnie urządza szereg interesujących odczytów 
w auli uniwersyteckiej, których program pudauy 
będzie niebawem do wiadomości. Bilety są jnż te­
raz do nabycia u p. W ł. Heinricha, prof. Uniwer­
sytetu Jagiellońskiego.

Wpisy na członków Towarzystwa przyjmują pp.- 
Józef Winkowski, dyrektor V gimnazyuŁi, Marya 
Siedlecka, Szpitalna 7, II p., Augustyna W itkow­
ska, Bernadyńska 13. Wpisy i dary tv u uran1 ach 
i bieliznie p. Emilia Malarska, ulica Staehowskic- 
go 12

Polski Związek narodowy. Pod tą nazwą po­
wstało w ostatnich dniach w Krakowie nowe sto­
warzyszenie, mające na celu połączenie w sobie 
wszystkich stowarzyszeń zawodowych itp, w jednę 
całość, opartą na podstawach demokratycznych. —  
Wczoraj odbyło to stowarzyszenie I walne zebranie, 
na którem reprezentowany’ były wszystkie poszcze­
gólne Związki, w skład jego wchodzące. Przewodni­
czył dr M. Nartowski. Z zaproszonych gości przy­
byli: prof. nnlw. Jag. dr Straszewski, radca szkol­
ny dr August Sokołowski, posłowie do Rady pań 
8twa ks. Szponder, i ks. Hanusiak it,d. Przedstawi­
cielem władzy był dr Tomasik, komisarz policyi.

Poświęcenia lokalu dokonał ks. Błonarowicz, któ- 
ry wygłosił przy tej okazyi dłuższą przemowę, 
podnosząc obecną dolę narodu polskiego pod zabo­
rem pruskim. Dalej przemawiali pooef ks. Szpon­

der dr Nartowski i ks. Kądzioła, kurator Tow a 
rzystwa, itd.; odczytano również szereg gratnlacyj 
nadesłanych od posła dr I Petelenza, lir. Dom. Po­
tockiego i innych, poezem przystąpiono do wybo­
rów pierwszego zsrząau. Prezesem obrano dr M. 
Nartowskiego, do wydziału weszli pp. Biskup St., 
A. Barwiński, dr T. Glnziński, P. Liput, W. Mi' 
chalski, hr D. Potocki, dr A. Sokołowski, ks. Ką 
dzioła, radca Herold, Kusiak J., Knlarski J., Syc 
St. Do komisyi kontrolującej powołano pp. Burna­
towicza St., Slatowskiego WŁ, prof. dr Straszew­
skiego i ks. Szpondra.

Nakoniec przemawiał jeszcze p. Burnatowicz, któ­
ry omawiał konieczność założenia przy Związku 
banku, w rodzaju spółki udziałowej, z któregoby 
mogli Korzystać członkowie i postawił odpowiedni 
wniosek, który zebrani przekazali do załatwienia 
wydziałowi.

Towarzystwo wzajemnycn iwezpieczeń urzę­
dników prywatnych powiatu krakowskiego odbe- 
dziu się w niedzielę 22 marca o godzinie 3 po po 
łudniu w jokalu przy ulicy Kopernika 1. 1 w Kra­
kowie.

Stypendyum Towarzystwa wzajemnych ubezpie 
czeń urzędników prywatnych w corocznej kwocie 
200 koron nadał fundator Andrzej lir Potocki sw 
nowi członka tego Towarzystwa, Rafałowi W o j '  
t y c h o w i, celującemu uczniowi I klasy 3 gimna­
zyum w Krakowie.

Mianowania. Minister skarbu zamianował w etacie ga­
licyjskiej prokura „oryi skarbu adjunktów dra Witoida 
Bielańskiego dra Konrada Zdzisława Próchnickiego i dra 
Witolda Starzyń-kiego sekretarzami, koncypienta dra Ja­
na Spyrę koncepistą, a koncypientów dra Maryanh Ko­
bylańskiego, dra Maryana (iubrynowicza. dra Brunona 
Pokornego i dra Adama Knrpuszkę prowizorycznymi kor.- 
cypistami.

Uniwersytet ludowy im. Mickiewicza.
W e wtorek wykład p. B Radlińskiej „Polska średnio­

wieczna na tle dziejów powszechnych" (historra średnio­
wieczna Polski — powstanie i rozwój miast),

Hepertoar teatru miejskiego.
W poniedziałek: „Mąż idea’ nv“ .
We wtorek: „Agon Barbary Radziwiłłówny" i „Meka- 

ger".
We środę: „Ojciec".
Wo czwartek: „Zgon Barbary Radziwiłłówny" i „Me- 

leager".
W  piątek: „Mąż męczennik".
W sobosę: „Salamandra" Stanisława Oraybncra.
W niedzielę po południu: „Moralność psin Dulskięj"; 

wieczór: „Salamandra".
Z kalendarza. Wo wtorek 17 uiai ca. Gertrudy p. i 

Patryka b. w ; we środę 18 marca: Gabryela i Cyryla 
jerozol., we czwarte! 19 marcu. Józefa Obi N M. P. i 
Gnane

Wschód słońca 17 marca o godzinie 6 min. 60. za­
chcą o 5 m 46 długość dma 11 godzin rnin. 60.

Z krakowskiego oDserwatoryum. I>niu 15 marca, ter­
mometr doszedł od — 2 -4 do -t 0'9 C.; — oarometr 
szedł w górę.

Dnia ln marca o godz 7 rano stan barometru 74cj9 
mm., termometru — 4'4 C.; cisza.

B - '3 a o ł » y « i i s h a ,  K rzy  3zt orory, 
15 P l i k  j w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę lub na 6płaty nawet 
dwudziestomiesięczne. lnstiamenty używane od 
cen najniższych.

D z i a ł  e k o n o m i c z n y .
x  Wystawa w Wiedniu w r. 1909. z W ie­

dnia donoszą: Cd kwietnia do czerwca 13C3 w 
Wiednia, nu pamiątkę 100 rocznicy zwycięstwa pod 
Aspern 1800, odbędzie się wielka wojskowo-histo- 
ryczna wystawa pod tytułem „Arcyksijże Karol i 
jego czasy". Protektorat objął urcyksiąże Fryderyk, 
wnuk arcyksięcia Karola. Istnieje zamiar przedsta­
wienia dokładnego obrazu rozwoju austro-węgicr 
akiej armii od roku 1770 do 184:7. Szczególniejszą 
uwagę będzio się z w r a c a n a  przedmioty codzien­
nego użytku, jak np filiżanki, talerze, szkatułki, 
wachlarze itp , na których znajdują się obrazy, od- 
nosząco się ao życia wojskowego w owych czasach 
Komitet wysyła odezwy, w których zaprasza wszy­
stkie warstwy społeczeństwa, ażeby wzięły udział 
w projektowanej wystawie, przesyłając przedmioty 
i pamiątki rodzinne, które znajdują się w ich po­
siadaniu. Nawet najdrobniejszy przedmiot się przyj­
mie, jeżeli ty Iko będzie mógł wejść w zakres wy­
stawy.

X  Bilans „ŹivnoStenskiej uanki“ . Walno zgro­
madzenie „Źivnostenskioj Banki", odbyte wczoraj 
w Pradze, uchwaliło z czystego zysku za rok ubie­
gły, wynoszącego 1,971.000 koron, wypłacić 5 ’ /, 
dywidendy i 1*,', superdj widendy,' a więc 12 ko­
ron za kupon akcyi.

Budapeszt, 16 marca. Pszenica n i kwiecień 11 Si do 
1182, pszenica n: maj 11'65 do 11'66, pszenica na pa­
ździernik 9 «4  do 9 85; żyto na kwiecień 10-69 uo 
K ro i; żyto na październik 8 62 do 8 63; owies na kwie­
cień 7 80 do 7 8 l, owies nr październik — •— do — ;
znkurrdza na maj tj'70 do 6'71; rzepak na sierpień 
16 70 do 16 89.

Oferty na pszenicę mierne, chęć kupna słaba, usposo­
bienie słabe; pogoda piękna.

E ron iu a  lwowska.
L w ó tv , 16 marca.

„Sokół" IV we .Lwowie odbył onegdaj doroczne 
walno zgromadzenie. Członków liczy Towarzystwo 
żlO . Zamknięcie rachunków wykazuje w dochodach 
3817 koron 75 h., w rozchodach 3574 koron 58 
h., pozostałość kasową 243 koron 17 h.; fundusz 
budowy Bokolni wynosi 5105 koron 66 h.; bilans 
majątku wykazuje stan czynny 5350 koron 72 h. 
Zgromadzenie, któremu przewodniczył zastępca pre­
zesa dr Korytko, przyjęło sprawozdanie do wiado­
mości i udzieliło wydziałowi abBolntoryum, poczem 
z porządku dziennego nastąpiły wybory zarząJu 
Towarzystwa na nowy okres administracyjny Pre­
zesem wybrany został p. Józef Neuman, zastępcą 
prezesa p. Leon Bratkowski.

Z;izd ruskich profesorów szkól sreanich od­
był Bie we Lwowie, zwołany przez ruskie Towa­
rzystwo pedagogiczne, które pragnęło przeprowadzić 
na nim naradę w sprawia reformy średniego szkol­
nictwa. Do szczegółowych jednak postulatów zjazd 
nie doszedł, omawiano tylko ogólniejsze sprawy, 
który ch większość była utyskiwaniem na upośle­
dzenie ukraińskiej mowy, historyi, geografii w ga­
licyjskich szkołach średnich. Rzucono także hasło 
„nacyonalizacyi" szkoły, naturalnie na swój spo 
sób. Antropcgeograiia Ukrainy, history a ukraińskiej 
literatury i politycznr historya miałyby być pun­
ktem wyjścia tak unarodowionej ruskiej szkoły śre­
dniej. Nim jednak to wszystko się spełni, wyrażo­
no opinię, że należy zdob., ć wpływ na losy szkol­
nictwa ruskiego przez utworzenia samoistnego uni­
wersytetu ukraińskiego, o s o b n e j  u k r a i ń s k i e j

s c k c y i  p r z y  p o l s k i e j  R a d z i e  s z k o l n e j  
k r a j .  i przez powołanie refercnta-TTkraińca ao mi­
nisterstwa oświaty. —  W  dysknsyi wypowiedziano 
także tę słuszną myśl, aby szkolę o d d z i e l i ć  od  
a d m i m s t r a c y i  i zabezpieczyć dla mej taką 
niezależność, jaką mają sądy.

Ostatecznio zjazd uchwalił na wniosek prof. Ko- 
lessy zwołać najpóźniej do jesieni ankietę, któraby 
zajęła się omówieniem postulatów reformy szkoły 
wogóle, a odnośnie do Rusinów w szczególności, 
dalej sprawą ntrakwistyczn, ch szkół, podręczników 
szkolnych, szkół Indowych i seminaryów nauczy­
cielskich 1 t. d Ankietę ię zwołać ma rnskie To­
warzystwo pedagogiczne w porozumienia z parła 
men'amą szkolną homisyą, sejmową reprezentacją, 
tudzież z ruskimi członkami Rady szkolnej, którzy 
obok posłów w jeździo tym wzięli udział Zjazd 
dal również impuls profesorom do zorganizowania 
o s o u n e g o  t o w a r z y s j t w a  z a w o d o w e g o .  —  
Dotychczas część icb nasilała do Towarzystwa na­
uczycieli szkół wyższych, nie biorąc tam jednak od 
pewnego czasu czynnego i udziału —  obecnie wy­
brano komisyę, która ma opracować Btatuty dla o- 
sobnego • ruskiego Towarzystwa profesorów szkol 
średnich.

Pożegnanie dra PiaiKa. kv Loteiu ueorge’u od­
był się w ubiegły czwartek bankiet pożegnalny, u- 
rządzony przez członków i urzędników Rady szkol­
nej krajowej na cześć ustępującego ze swego sta­
nowiska wiceprezydenta Rady szkolnej dra Edwina 
Płażka. W  uroczystości te, wziął udział także po 
seł radca dworu German, którego z powodu nieda­
wnego ustąpienia z piastow:nego nrzędu krajowego 
inspektora szkół przed kilkoma dniami pożegnali 
w ścisłem kółku inspektorowie i referonci Rady 
szkolnej krajowej z wiceprezydentem drem Dem­
bowskim na czele.

Zwyczaine zgromadzanie rady ogólnej galicyj­
skiego Towarzystwa gospodarskiego odbędzie się 
w dniach 19 i 20 b. m. w san ratuszowej we 
Lwowie.

Samobójstwo żołnierza. \V koszarach „Czer­
wonego klasztoru" przy ulicy Teatynskiej we Lwo­
wie odebrał sobie źj eio artylerzysta Grunsteiu, 
strzeliwszy do siebie z rewolweru. Zwłoki zabrano 
do kostnicy szpitala wojskowego, a znaleziony list 
samobójcy odesłano do sądu wojskowego — denat 
oowiem żalił się w nim, że do rozpaczliwego kro­
ku popchnęło go złe traktowanie w służbie

Repertoar teatru lwowskiego.
We wrorek „Oavaleria“ i „Pajace" (występ Al Ban- 

aiowskiego).
We środę: „Mścieiel"

inalJdnrillsłiL
(Telegramy „Nowej Reformy * z 16 marca) 

Ankieta ' ~aa! «wa.
Wiedeń. W sali posiedzeń Sejmu dolno-aa- 

stiyackiego rozpoczęły się obrady ankiety, za­
proszonej przez doino-austryacki W ydziai kra- 
owy w sprawie budowy kanału D u n a j -  O d r  a- 

Wi s ł a .  Przewodniczył marszałek krajowy ks. 
L i e c h t e n s t e i n .  Przybyli przedstawiciele 
wszystkich krajów, przez które przechodzi tia- 
sa kanału, dalej delegaci Wiednia, Berna i 
Krakowa, oraz posłowie tych okręgów wybor­
czych, przez które przechodzi kanał Dunaj- 
Odra-Wisła i przedstawiciele ministerstwa han­
dlu Z Galieyi obecni by.i zastępca marszałka 
krajow ego radca dworu Pi ł a t ,  posłowie do 
Bady państwa Ł a z a r s k i ,  P a w i u s z k i e -  
w i c z ,  dr B u j a k ,  dr P e t e l e n z ,  Z i e l e ­
n i e w s k i ,  D o b i j a ,  D a s z y ń s k i ,  prezes Iz­
by handlowej z Krakowa D a t t n e r ,  dr L e o  
jako reprezentant m. Krakowa, i inżynier R u- 
d o l f i  z Krakowa.

Marszałek krajowy bs. L i e t li t e n s t e i n po­
witał zebranych poruszając cel. obrad i znacze­
nie budowy kauału dla Dolnej Austryi.

Pob. S t e i n e r  omówił znaczenie budowy ka 
nału dia aprowizacji miasta Wiednia i urgował 
rozpoczęcie prac.

Prof. S m r e e k  wskazywał, że kolej północna 
nie jest w możności zadość uczynić wzrastają­
cemu ruchowi na Morawach, który to kraj ma 
szczególny interes w tem, aby budowa drogi 
wodnej jak najszybciej sio rozpoczęła.

Członek Wyuziałn krajowego, P i r k o ,  oma­
wiał znaczenie kanału dla Dolnej Austryi.

Poseł D a s z y ńs k ; omawiał sprawę kanału 
ze stanowiska ekonomicznego, mówił o cięża­
rach wojskowych, o ucieczce robotników za 
granice * zaznaczył w końcu, że dla Galieyi i 
śląska kanał ten jest kwestyą ekonomicznej 
egzystencji.

Następnie zabiciu głos członek Izby panów. 
P r o s k o w e t z .

AgD^rue protesty.
Igłnwa. W dniu wczorajszym odbyło się tu 

wielkie zgromadzenie " i e m i e e k i c h  agraryn- 
szów z okręgu igławskiego. na którern po ca­
łym szeregu przemówień pizyjeto dwie rezoln- 
cye. Pierwsza z nieb wraca siej przeciwko za- 
wurciu traktatu handlowego z Serbią, a Urngs 
p r z e c i w k o  b u d o w i e  k a n a ł u  D n n a j  — 
O d r a — W i s ł a .  Rezolucja wywodzi, że kanał 
ten przyniesie korzyść j e d y n i e  wielkiemu 
przemysłowi i że jenro budowa pochłonie conai- 
mniej m i l i a r d  k o r o n .  Taka suma zaś by­
najmniej się me oprocentuje i wobec tego na­
leży odstąp.ć od budowy a przeznaczone na ten 
cel kwoty zuzyć na regulacją rzek i mne me- 
lioracye

Praga. W przeciwieństwie do agraryuszow 
niemieckich z Czech ■ Moraw, agraryusze c z e ­
s c y  są za  b u d o w ą  kanału Dunaj— Odra- 
Wisła.

TefeMott i tłtefnfira
ttintiomości „floasj Reformy"

i dnia 16 marca 
Ua.upetaia{ący wybór porfia.

Lwów. Namiestni( two rozpisało wybór posła 
na Sejm z wielkiej posiadłości okręgu p r z e ­
m y s k i e g o  n» dzień 2 kwietnia D. r (z po­
wodu złożenia mandatu przez ks. Czartory- 
kiego).

ftiedyrfpoz^cya cesarta.
Wiedeń. „Corresp. Wilhelm" dunosi Katar, na 

który cesarz zapadł, ma przebieg normalny. — 
Dziś katar ustępuję, a lekki kaszel, który się 
przyłączył, ledwie daje się zauważyć. — Cesarz

przeoył noc spokojnie. Po pokrzepiającym śnie 
cesarz znajduje się w dobrem usposobieniu i m& 
dobry apetyt. Cesarz pozostaje w Schoenbronie 
i tam przyjmie księcia buJgarskiego.

Wiedeń. Jak zapewniają w kołach dworskich, 
cesarz czuje się zupełnie dobrze, mimo że do 
kataru przyłączył się lekki kaszei. Dziś oprócz 
księcia Ferdynanda bułgarskiego przyjął cesarz 
kilku ministrów i pracował jak zwykle. Tylko 
kilka spraw przekazał ao załatwiuma przez 
osobnego kuryera arcyksięciu F r a n c i s z k ó w .  
F e r d y n a n d o w i ,

Cesarz po raz ostatni opuścił Schoenbrnnn 
w czwartek, w którym to dniu po przyjęciu 
ministrów Korytowskiego, Schoenaicha i Aehren- 
thala zwiedził wystawę łowiecką. Wracając do 
zamku cesarz jnż czul się znużonym i wobec 
tego od czwartku nie wyjeżdżał z Schoenbrnn- 
nn. Lekarze zalecają mu jeszcze dalszy taki 
kilkodniowy spokój.

O kwesłye Językowe.
Wiedmi. Wczoraj w prezydyntn Rady min, 

srrów pod przewoametwem barona Becka odby­
ła się konfereneya, w której wzięli udział mini 
strowie Bienertb i Klein, namiestnik Coudenhc 
ve wraz z wiceprezydentami, prezydent sądu 
wyższego Vessely. i szef sekcyi Siegharat. — 
Konferencja, która z krótką przerwą trwała od 
godziny 10 do 7, dotyczyła aktualnych kwestyj 
językowych. Obrady odbywają się dziś w dal­
szym ciągu.

Dla braku kompletu.
Wiedeń. Zwołane na dzis przed poiudniem 

posiedzenie k o m i s y i  p r a w n i c z e j  nie mo­
gło się odbyć dla braku kompletu. Z 26 człon­
ków te komisyi pizybyło na posiedztme tytko 
dziewięciu.

AkLEfcraia haidlowa w wkdaiu.
Wiedei.. Arcyksiażę Franciszek Ferdynand 

dokonał dzisiaj otwarcia nowej a k a d e m i i  
h a n d l o w e j ,  Obecni byli ministrowie Beck, 
Fiedler, Marchet, Gtssmann, namiesuLk Kiel- 
mansegg i wiceburmistrz Neumayer.

Nie&uasbl wśród AMiodcczechów.
Praga, „Lidoye Noviny“ przestały być z dniem 

dzisiejszym organem stronnictwa młodoczeskie- 
go, ponieważ icb wydawca nie goazi się na 
obecną politykę Młodoczechów.

/
Pościg klerykalny.

Insbpuk Wczoraj odbyło się w spokoju zgro­
madzenie z protestem przeciw prof. W  a h r- 
m u n d o w i ,  przy ogiomnym udziale uczestni­
ków. Zgromadzenie przyjęło rezolncyę przeciw 
rzekomema atakowi prof. Wahrmuuaa na w iąre 
katolicką, z żądanism równouprawnienia w uni- 
wersj tetach i z wystąpieniem przeciw rządoui, 
z pow odu, że rzad nie przeszkodził obrażeniu 
na uniwersytecie zasad kościoła katolickiego

niepowołany opiekun-
Rz>m. Dziennik .,Mattino“ ogiasza rozmowę; 

jaką cesarz Wilhelm w roku 1903 miał z ary­
stokratą włoskim, księciem Andna. Książę SKar- 
żył cię przed cesarzem na to, że trój przymierze 
tiaci na popalainości we Włoszech z tej przy 
czyny, ponieważ puoliczność włoska pouejrzy- 
wa, iż Austro-Węgry dążą do zaboru A l b a ­
ni i  Desarz odpowiedział na „Upoważniam 
pana do ogłoszenia, że ja panu oświadczyłem, 
i ż A u s t r o - W i g r y  n i e  r o s z c z ą  s o b i e  
ż a d n y c h  p r e t e n s j i  do  A l b a n i i  i za­
b o r c z y c h  z a m . a r ó w  w z g l ę d e m  t e g o  
k r a j u  n i e  ma j ą ! "  Książę zakomunikował to 
oświadczenie cesarza Wilhelma ministrowi spraw 
zagranicznych Titloniemu, lecz ten dopiero te­
raz uznał za stosowne, ażeby oświadczenie to 
podać do p u b l i c z n e j  w i a d o m o ś c i .

ifeszczo Jedna bolej balkańsbr.
Frankfurt n. M. Do „Franklurter Ztg" do 

noszą z Konstantynopola, ze poseł grecki wrę 
czył rządowi tureckiemu prośbę o konc^syę na 
budowę kolei z I j a r i s s y  do  S a l o n i k i

Przeciwko FOcyaii»tom.
Berlin. Minister kolei żelaznych Breitenbach 

oświadczył w parlamencie, że rząd nie może 
tolerować w służbie państwowej urzęuników i 
robotnikOw, wyznających zasady s o c j a l i s t y ­
c zne .  To też i w administracji kolejowej n- 
rzędnicy i robotni” } socjaliści nie będą ck-r 
piani.

Dalej oznajmił miutóter, że stara się o znie­
sienie podatku na bilety kolejowe,

Zafnurłenta ua Pola Atarsowem.
Paryż. Na Polu Marsowem przyszło wczoraj 

w ieczorem do p o w a ż n e g o  z a k ł ó c e n i a  
s p o k o j u  wskutek zdyskwalifikowania zw ycięz ­
cy przy wielkiej nagrodzie tow arzyntw a welccy- 
pedystów francuskich. Uczestnicy dokonali wiel­
kich s p u s t o s z e ń  w hali maszynowej i 
piero 300 policjantów, po aresztowaniu 10 osób,
nrzy wrotko spokój.

Bomba w  Earctloide.
Paryż. Jak Agencja Eavasa donosi, wczoraj 

e k s p l o d o w a ł a  w B a r c e l o n i e  b o m b a ,  
przyczem k i l k a  o e ó b  m i a ł o  z g i n ą ć

Olbrzymie detraadacye.
Petersburg, Na kolei Moskwa-Kazań odkryto 

olbrzymie defraudacje. Już od wielu lat dyrek- 
cya tej kolei otrzymywała na swoje żądanie 
znaczne sumy na rozmaite inwestycje, miano­
wicie na bndowę wagonów’ i lokomotyw. Obe­
cnie stwierdzona, że pieniądze te rozkradziono, 
że nic za te kwoty u»e sprawiono i że kolej 
ta znajduje się w opłakanym stanie

Saborzenia w Indyack.
Bombaj. Niemieckie T ow a rzystw o  kahIowe 

donosi: W  miejscowości F in n ere lły  aresztowano 
pewnego handlarza Uioylca, co dało -wód do 
z a b u r z e ń .  Ludność zrabowała ratnsz. stfc- 
cyę policyjną i budynek sądów; , oiaz s p a l i ł a  
a r c h i w u m .  Ptdicya dała k i l k a n a ś c i e  
s t r z a ł ów' ,  od k t ó r y c h  z g i n ę ł y  c z t e r y  
o s o b y .  W  końcu z a r e k w i r o w a n o  wo i -
cko.

W  następnym ustępie zamLazczonc pian pierw 
>izy wspólnoty" — a powinno być „ ws p ó l n o t ę " .

Odpuwiedzialny redaktur i wydawca^ 

Michał Konopiński.

N A D E S Ł A N E .
(Anysuły w Ljm dziale nie pochodzą od 

1 redakoyi),

Oo jest „  ..Za najlepsze uzLanem i
yrzez pierwsze poi agi i 
‘ysiące praktykujących le­
karzy w kraju i zagranicą 
polecanem pożywieniem 
dla żarowych i dolegliwo­
ści żołądkowe mających 

dzieci i dorosłych; posiada wielką wartość od­
żywczą. wpływa korzystnie na rożwoj noęsm i 
kości, nstaia trawienie i jest taniem w użycia.

„Der Saugling * („Niemowlę1), poniżająca bro­
sz jrka, Jo otrzymania za darmo w handlach lub 
u firmy R K u f t k e ,  Wiedeń, I. 68 4 8

Błęi V = ruku. W dzisiejszym numerze „Nowej 
Reformy" w artykule wstępnym p. tyt..- „ t p a<l ;k 
stronnictw" w 6 ustępie, zaczynającym się od sło­
wa „Czas" powiedziano „drukuje z eoraz większym, 
nerwowym pośpiechem" —  zamiast „ d r u t u j e "  
i t. d.

P o d z i ę k o w a n i e .
Nmiejszem składamy serdeczne podziękowanie 

Wielebnemu Duchowieństwu, M iejsk iej Kasie 
Oszczędności, Radzie miejskiej i Wszystkim —  
którzy wzięli udział w pogrzebie ś. p Ojca i

Stefania Eruntitoma z r t e M
A ) Istotnie szczęśliwy ,estcś Pan 

i Pańskie otoczenie, że nie nawie­
dzają Pana tak przykre dolegli­
wości, kaszel i katar!

B ) Nic dziwnego. gdvż zażywam

S a t ó f c K ie
cuKlefói hin!iG®&

ze znajdującym się obok z n a k i e m  o c h  £0 n r y  u l.

Dostać można w aptece- K. Wiszniewsktcgc 
w handlu: Reima i Sp ; w drogutryi: ZoDotha 
i Sp

Hr Z „FlirT
dwutygodnika hnm oiystyczno-saryrycL n ego ilu 
strow an ego wyszedł i jest, wszędzie 3o nabycia 
po 7 centów za egzemmarz. Prenumerata ro­
czna  z przesyłką 1 złr 80  ct. Numera os&zowe 
na prowiDcyę. Bezpłatnie wysyła Administracya 

w Krakowie, Powiśle 2.~ 1641 1 2

Po&Łiękawani®.
W  ciężkim pogiążeni bólu po stracie najdroż­

szego syna ś. p. Maryana, nie mogąc kaioemu 
z osobna podziękować na tej drodze zasyłamy 
najserdeczniejsze podziękowanie wszystkim, któ­
rzy ram w tych strasznych chwilach serce oka­
zali i ś. p. synowi ostatnią oddali posługę, a 
przede wszystkiem pp. Profesorom fakultetu me­
dycyny Uniwersytetu jagiellońskiego, pp. Le­
karzom za tioskliwą w ostatnich chw iiam  opie 
kę, Przewielebnemu Duchowieństwu, osobliwie 
Ks. Prof Wąlorkowi % Tarnowa i pp. kolegom, 
Prześwietnej Radzie miejskiej w Dęb.cy z wy­
razy współczucia. Gronu pp. Profesorów i mu­
zy co gimnazym w Dębicy za udział w pogrze­
bie Bóg Wam zapłać.

Stanisław' 1 Józefa Hubiccy.
Dębica w marcu

taP Mnttó i mm ftpiEta Miy
w Krakowie, ul. sw, Jana, 13, sprzeaaje i wy­
pożycza takowe najtaniej. Przyjmuje strój* ia 

i reperacye 512 27 0

D r  Ą lD e r t  s t t s s e r
otworzył 1558 4 5

lanceiarye adwokacką w Krrkowie przy ulłcy 
Grudiklej, L. W. Telefono nr 193.

E a r s a  t e l c t n a f i  c u t 6 .
Wiedeń, 16 marca. (Gi&ida poło^niowa.)
Warki 117*62, Rettta maiowa tt7*70. Renta fcoioimwn

u mon u an *4 u  ̂ —  - —  j *• —
derfcanku 424 00. AŁ,re Kolei państwowych O/O 5{ Urn, 
bardy 147-75. Akiye kole: MbeunM —•— Akcye fabryki 
bioni 66« 00. Ak « ijior.loyy 407-—. Alpiny «5P 
hij»« ilaranj I 635'bO. Akcye pr&sk»ego Tow aelaznego 
_  j  <sfT tureckie 183-26. Ruble 251-50.

Usposobienie. ber ochoty.
Berlin, 14 marca. (Gięcia po an n t)
Akcye Kredytowe 202 25. To* ąytkontc » e  1 7 6 '- ,  
Usposobienie aosyc silne

lennik izby nandtowej i przemy sio wej 
w Krakowie,

18 marca (goor. 1 w potadnie.%
U V. .alt, P'40»

Rnbie p.pierowi, ............................................... jT
Markiuieiniockie...................................  . I n
Kranni pap erowe
bw .diiesto rans/rwln w w s i ...................   iu

D, L/ety zasta je . 
bV, Lietj ^stawne pram. Banku uipot. ~

-ty saatawne Banku inpot. ^  ^ j

tv i .i i  
252 — 
117 80 
j o  — 
li JO

41,,0/, L^ty Ł JTawTie Banka krajowego 100 ^

l i : umim* . i  «  »
;  : ,  -  • - » 6VietB M  -  

III. Oblłaaoyc I pożyczkL 
4*/, Galicyjskie obligacye piopinwujne . 97 57 
,*»/, Poiycska krujowa z r. 1793 '. . . 96 — 
4% „ _ miustr Lwowa . . .  , . 92 65

Obligacje kumunaicc Banaa kraj. 100 — 
4*/t „ kolejowe........................   64 75

Losy m.4£ts Krskswa
IV L o s y .

V Akcyo-

111 —
100 50 
95 50

101 —  

93 60
97 60
98 50 
Ob —

98 50 
07 — 
93 23 

100 6C 
9L 76

112 - '

•74 —
Ó73 —

Akcye Banku hipotectner? we 1 wowie 068 ~
aoiei Lwów-OeeiJi-wce-Jas J ,u0 —

VI. Publiczne za»isy ttugu.
4°/„ wspólna rent* papierowa . . . . .  97 90 68 40

„ „ „ sreorn p ......................... 97 90 98 40
4r/„ rtnte koronowa „ustryacKa . . . . W5 90 98 40
4%  „ węgierska . . . .  94 — 94 50
4%  „ auswyacka w złocie . . .  116 50 117 —
4*/, „ , „ wigierska . . . .  112 — 112 50

JANECZ PilSCPJG
najwięksTy wybóp wyrobów ze skópy —  bponm  
□  O O  i drzewa p j cenach nizkich. a  D  a



otwarty zostanie

Winlki magazyn konfekcji damskiej
towarów modnych i żałobnych

Uranów, Bynek 4, parter i Ł piętro
(obok kościoła N. P. Maryi).

E pnyJwMten te .8»p<K>wiiŁ»N* pi/akng* •-
t y n a  eleaet *4  m m c *  r » n t h  J e n  » y » W  • U t n  óefcrja 
tfeutklea w I«etw w**iawyw, wnMiuk 1 r»to titoowąj 
Z«t«uM» lei Uł̂ H/ • f*ni«c* fctiki. f*MtbU Hnla* im wjr- 
r t t  P u a

a palla. Sjąrt autlr. IM. Br. i. Ka.r<a;k r>. ,
.Oe^ e i i ł t W  fifc jk t« f*  wyrek* it la ła  u u c i l d e  «  #w lUMCJ pn*«taUtc* rłuntynt (Wl Mnrttteh.

KtJ4w .R m y a .lM t. D r- C w ttllo *  ®  p

„la I warka
ochronna 1
prtwulo

mtrzetaMu

Rzadka sposobność!
Są ao sprzedania tonarnie na transmijyo, tak 
zwune toaarnie Diacharskie prasy z matryca* 
ml, transmisye około 30 metr całkiem kom­
pletne, oraz trzy maszyny gilosz de grawiro- 
wani. maszynka dyna no- oraz części elektry­

czne pi taniej cc nie. 1453 3 4 
Wiadomość w Podgórzu, ul. Józef liska 1. 6, 

n Sianisławt Sadowióskiego, lakiernika.

CzekoMa k r ś lM
wyborowa, wyrób własny — poleca 

C T K I E K r t l A  1 KO 25 0
A D A M A  P Z A S E C K l& G O

Długa 10, Roryańska 2, Kraków.

Jarosławskie
znakomite rydze kiszone, wyrobu F. 
W o j c i e c h o w s k i e g o  5 kg. 3 K 
32 hal. - lbti 25 o

.BM+taMtfc#l‘ Pa tort i«Co i pu«y*i« j«ei w>»or
ay*i aroaklM  y rm )w  bólur* ttrówn* mięśniowy** Jak m r w  
my Im łio  m >aatr««ne-0 •tcatgftlnl* t* l rtn lM tu y w  w przypadło
Celach. co warty n+cycb ladM nay — 2 » ró *i* p rie t *wo kajtce
Uali^f Jak I mi’y tapae*, itoryw odaaaoaa. auloguj* 
w patat Ml tę (jy w yrafownł »  fran l ą w yrabia*i ircdfci

Uółwfr* łftOf. Dr. Tłdeun 0*bryizewskl ro p.

'  00 NABYCIA W WSZYSTKICH APTCKAlrf. T 
NALEŻY ZAhAC WYRAINIE SApoMENTMOl MAlOLI i?RHJhO 
Wtó i LKI W DROmLNYM DEKOWANIU PO CENIE K.1.40 
i 5K‘ ON ZA SŁOIK' WY-TYŁRI USKUiEGZNiA- . 

k a. TEKA i FAERYKa rkZETWÓr.tJ  ̂ LECZNICZYCH J
X e u g e h .u s u  m atuli.radom yel k o lo  Tarnowa. A

a  Cc h m  umożliwienia nawet najuboższemu nabicia {
'  S A P ^ M ^ y T I I O L C t Z t i p m n a i f i f i r  > o h eC tm Y o k ż e . p r ó c z  
słoików, n bki cynowi z  iAPliMIITHOLtM no cenie 10hal. 
za stłukę Nabytje mo/aa w aptekach.-Wysyła są najmniej 2

SKlaJ fortepianów, BióGM i tiarDioniua
poleca 516 55 o

nnjieptze iiutruoiento 
firm tamowych.

Wyłączne zastępstwo fabryk Bó- 
sendorfera, Elnbara, Wirtha, Ro- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesia do fortjpianów.

Nr. 126 N O W A  It E  F  O Jft M  A. Poniedziałek 16 Marca 1906

„ S ir iM M l MATULI g ,
iórzeczenia farbowe owarrojci M w j  tegoż1
■  . . . n i  ! ■ ■ ■  oni i*  l* ' i r n r T T * 1 l  i i i  111 i 1 WlTTTm r r -■ 1 1 ___

t  Mw>#rai:ń. u  . h y r n w i W  aty-
w»M o* $ tal w ru taaltfU k yoMMiMk M M * r« u » ł« y n ry c * . Je
ko to* rwy knlM*v»ł. boWM, U»«t*r> * kp-Of»»finrM|łaMyeti 
p r^ e iM i « t o w iiy ł i»  • ** "  ko}»M fimtlaaU «c*>t tok. u  **4 - 
u a  tm  tak w  <• * » im u o M . /** w  4*  Je*o*d wy
«•»«. wyact* yn aw ytaiąJW ta tag* h k n * t « r  « * r « s lr j,
• i  klłotseic* • « i »  w iySł*w a4 »iciył-

Tarnów. 1«0S. Dr. D i l k o n k t  m. p.
«. p. i i ł ' n i  (iftara pow utiw y.

■ .9  fwmantfciH’ »yrob« ** Mra«»a Pc.'* m aaja  w »rjaj I
[ praktyM  od » lat I • o ilH  a m u d a u  • k i i M i a W  lc*J* la ta  I  
1 w y w i^  * *  Nl«Je4M>krotote ^ t r a y ła  mń *« la  I
I wtrtiUlam •**» f °  eaicoaawaola .SrłpMiaolhaia4 0 1*4 w takltk j

I wyjwdM«k r l f  atKwoaj tł»xef;U a k a n t y  taf baftknUeana- P 
ml  Awdek tem pnaco Jtka raaraywtlcta r t it z w j  
, K ttk n*u»r paUnola fMtcy.

W  d o m u  b a n k o w y m

Aujus.n Raczyńskiego
w  K rakow ie, 

waksije posadai n r z ą d n l b a .
Ubiegający się o tę pojadę winien puoiadać 

dłuższą praktykę w czynnościach kantoru wy­
miany, rutynę w ekspedycji stion, oraz znpeł> 
na liegłośc l sam dzielnoSiu w 1.01 ea- 
pondencyi polskiej i niemieckiej.

Własnoręczne oferty z podaniem przebiegu 
życia, obecnego zajęcia, tddzie' wysokości żą­
danego wynagrodzenia, należy adresować j. w. 
z dodaniem wyrazu „o. oois-

Zgło.izenia osob, któro nie posijJaja powyżej 
w yuienionej Kwalinkacyi, pozostaną bez odpo 

i lutu a o

T lo^ fy  m o t o c y k l  c : 2
I.aorin Klemout, pięciol-onny, dwucylindiowy, 
dwa przeniesienia, wentylator, szeroki pas, bo­
czny wózek dwuosobowy, z puwodn zakupna 
samochodu okazyjnie do sprzedania, oraz mało 
używany motor z wózkiem. — Wiadomość: 
T. Kober, Rzeszów 1334 7 10

p . , c 7hibiiia dw6<di dużych umoblo- 
l ' b ' K wanycb Dolroi w śród­

mieściu z usługą i śniadaniem.
Zgłoszenia: W. B. Goitlsr, ulica św 

Marta 5. 1583 3 5

t a e i o n y  n i y w a n e

półkryte na oliwnych osiach, oraz wóz­
ki resorowe nowe do sprzeuania u lakier­
nika powowozow St e f ana  Mudrego,  
Kraków, nl. Franciszkańska 4. 1532 4 6

Grunt bufiowlany
o 25 sążniach frontu w Krakowie, ulica 
Zielona, jest do sprzedania w całości 

albo na parcelo. lr.Ki 3 15 
Wiadomość u J. Friedleina, Starowiśl­

na L 23, popoł. od godziny 1— 2.

/ \*W ĘG !EL
kam^nny ■ koks
z kopałni krajowych i zagranicznych 

rychło i tanio wysyła

D Golfistsin, Oświęcim
fenniir frnnlto. 1373 15 lo

mlelssssiytti
do przyjmowania zamówień na losy za czę: 
ściową spłatą miesięczną przyjmuje się dla sta 
rego renomowanego anstr. domu bankowego 

za wysoką prowizy,,.
Zgłoszenia pod 6V 77i* ‘ p.-^j-

mnje M Dukes Nacbf., Wiedeń, I., Woll- 
zeite 9. 1310 3 5

i a c i i i o ś ś f
■Rl zajtewniony ma każdv u

91 A  ims j łatwo zarabia

koron 18 do 25 tygodniowo
bez względu na wiek. płeć lub oddalenie 

Bliższych ialormacyi udziela „ B Y T “  
Przedsiębiorstwo fabryczne wyrobów 
trykotowych we Lwowie, Kołłątaja 2.

1 ii 138 o

N IEM A  JUZ A S T M Y
Znika natychmiast.

Pochwały: Sto tysięcy fran­
ków złoty i srebrny medal 

i hors eoucours. Wyjaśnieniu za darmo, 
opłacone.. Pisać pod adr.: Dr Clery, 53, 
Bou)evard St Martin, Paris. 176 9 10

P i l F
zielona, gadająca, z powodu nagłego wyjazdn zaraz do sprzedania za przystępną 
cenę. Wiadomość1 Ogrodowa 1. 3, I piętro. 1002 2 3

L I C Y ^ u '  t f - G Y A
(Olertuwa)

T O W A B O W  B Ł A W A T N F C P  Mp.
z masy konktusowej sklepu

n? D d  E o ś c Ł . Ł S / lt ą “
M i k o ła js h a  1,

rozpoczęła się dnia 16 marca 1908 r. t. j. w poniedziałek i trwać będzie
do 31 marca 1908.

Sprzedaż odbywa się codziennie od 9—12 rano i od 2— 6 popoŁ
Towary będą sprzedawane w  następującym porządku: -

dnia 16 i 17 pończochy i bielizna damska i męska,
od dnia 18 do 21 włącznie wełny,
dnia 23 i 24 cbnstki na głowę i do nosa, oraz trykoty i krawaty, 
dnia 26, 27 i 28 batysty, zefiry, płocienka, iretoay i Jedwabie, 
dnia 30 i 31 barchany, podszewki, kapy, serwety i pozostałe 

z poprzednich dni towary.
U w aga : I)o ucytacyi przygotowano w ełny w sztu n ach , w Wpasowanych 

snkniach i bluzkach, oraz b ie lizn ę  i p o ń cz o ch y  w >/» tnz. i tuzi­
nach Lfcytjłcya" rozpocznie się od cod o 40  d o  50  p rocen t n iż ­
szy ch .

Ltcytacya oabywa się w sklepie przy ul. Mikołajskie).
Zarządca masy konkursowej

163o i 3 Artw. D r  W ilhelm  D n d l e z .

500 kimm
ż* wyrobienie posudy kondusura drf go- 

wego II klasy przy W_, dziule pow. R. Ł. Z. 5. 
poste restante Dęnica. 1643 1 3

Sklep od sprzedaniu
zaraz z powoda objęcia posady. Oena 
przystępna Uł Długa 2ó. '  1631 l 3

Motocykl ~3‘|2 ł? .
mało zniszczony, doskonate chodzący, tar 
nio sprzedam. U. Czapclski, Wieliczka 

1633 i 3

im^n mecnaniKn
uprawnionego do prowadzenia warstatu 
repaiTtoyjnego maszyn do szycia, przyj­
mie J ó z e ! IwaniCKi, Lwów, Hotel 
^orża. ’ 1637 l 3

W  O Ś F i ę e i m i e
są dwa domy do sprzedania: jeden przy dru­
gim, o lwu sklepach frontowych, w dobrym 
] jakuie przy diodze krzyżowej do Prus. do 
' hrzanowa 1 przy dworcu kolejowym. Do je- 
anegt domu należy 300 Q  sążni płucu budo- 
wlanegm koszlwjt 6000 K, do drjgiogo domu 
należy 400 Q  sążni placu buJowlanego i pi 
wnica murowana o 70 m. Kosztuje 12000 K. 
1Va hipotece może zostać 400U K. Bliższa wia­
domość u właściciela J. je  npelhofa w Oświę­
cimie. '  1626 1 2

Na obecną psią.
Przeciw b43 4 o

CHRYPCE i KASZLOWI
znakomite Karmelki

Jłodowc miodowa  ̂ Kg. 8o b. 
K g . 60  h .

CUKIERNIA LW OW SKA

J A N 4  MICHALIKA.

z dybm tekomendiicyą, mająca ukoń­
czone 5 klas wydziałowych i awuletuie 
kursa liandłowe, z dłuższą praktyką 
bankową, pisząca biegle na maszynie, 
z ładnem pismem, poszukuje odpowie­
dniej posady od 1 kwietnia b. r. naj­
chętniej w Krakowie. Na żądanie złożyć 
może większą kaucyę. — Łaskawe zgło­
szenia pod D. M. poste restante Pilzno, 
Galicya. . iei6 i 3

Z £ o l & y  k o l e k t o ?
gorliwy pracownik w biurze administracyjnom 
poszukuje zajęcia w wydawnictwie dziennika 
w większem mieście pruwincyonalnem. Zgło 
szenia pid „B. B. 24“  przyjmuje Administra­

cja „N. Reformy" 1530 1 3

udzielają lekcyi osobnych i zbiorowych:

f Y c n c s z  z wyższ. wykształ

. z wyższ. wykształ.

M s i h l a s  z wyższ. wykształć.

W ł o c h  z wyższem wykształć. 
K rahów , F lory ani, aa  25, I p.

156. 3 10

LeKĉi hroju dsnisKieso
udzie’a najnowszą metodą. W  pensyo- 

naUch i klasztorach cena zniżona. 
c ormy na żądanie. —  Podług miary 

wykonuje 1394 9 12

„ * J  3 k I M T N  A “
R|fB9k 33, I. piętro, obok pałaca Spiskiego.

jest uo umieszczenia na hipotekę real- 
uości w Krakowie. —  AViadomość 
w kai.ceh.iyi adwokata Dra A. Bobile- 
wiuza w Krakowie, Sławkowska 1,

1489 3 3

H A  R A T Y .
Prawdziwym skarbem wiedzy ludzkiej 
jest najnowszy LeKsykon Brockhausa. 
a łaśnie opuścił prasę ostatni 17-ty tom 

jubileuszowego pomnożonego wydania 
z roku 1908 we wspaniałej oprawie. Do­
stawa calegu dzieła, bez żadnych za­
datków w ciągu 14 dni franko do domu.

Cenniki franko.
Splata bez podwyższenia ceny księ­

garskiej w drobnych ratach miesię­
cznych po 6 koron. Zamówienia przyj 
muje Zastępstwo księgarń nakładowych, 
Lwów, fach pocztowy 72 1644 1 2

wyborne dalmatjńskie stoiowre, czerwone, 
46 halerzy, ciemno-czerwone, łagodne, 
mocne, 54 halerzy, biaie, słabo 66 ha­
lerzy, wysyłam lcoieją w boczkach, po­
cząwszy od 50 litrów, i^fp” Zbiór pró­
bek (5 kg. paczkę! wysyłi 1 *8  3 K (.pła­
tnie. Adres Edmund Pauk, Weineiport, 
Fimne. 1627 1 30

Do sprzedania zaraz
z powoda wyjazdu sklep ze składom papieru, 
trafiką .  ga.anter} jny, z urządzeniem, istnie­
jący od lat kilku, tu rem, interes łający pe- 
w • a trzymanie. Nabyć może za 4400 koron 
tylko oso* f katolicka Zgłoszenia: Antoni Kra 
ratki, Kraków, szpitalna 4, I. Agencja.

Do sprL.ea„nia majątek 3000 mrg,‘; sam la» 
460 mrg Jodła, świerk, zaś buczyny 15.000 
Aub metr. Cena 510.000 koron.

Mająien 614 mrg. w tam lusu 400 mrg,, 
: togo 270 mrg. rębnego, re^ta rola, łąki,  ̂
Srmljr. położony jad rzeką. Oena 440 000 ko­
ron. Dłng 40.000 koron.

h%|ąt-1' *70 mrg. tj. roli 130, łąk 14 mrg., 
reszta porosła olszyną i wikliną, mijn tartak 
e 5 mrg. tiemi i 2 mrg sadu, ziemia dc„.-a 
z Inwentarzami, 150.Oiń koron. Dług bas 
50,000 koron. lo23 l 3

l o.a.*k w zachodniej tialicyi, 90 ir rg. Bn- 
ynk* i ziemia dobre. Cena 76.000 koron 

Btng 32.000 koron. Z inwentarzami

LICYTACYA.
Na żądanie Kasy Oszczędności miasta Kra­

kowa, zastąpionej przi z D.» Tadeosza Federo- 
w5cza adwokat 1 w Krakowie ud budzie oię
dnia 6 kwietnia 1908 o godzinie 10-ej 

przedpołudniem
w i. k. Sądzie kraj iwyn, w Krakowie w biurze 
Nr 28, licytacja dóbr tabularnych

- Swoszowice
wraz ze Zakładem kąpielowym.

Debra Swoszowice odległe od Krrfcowa około 
7 kim, obejmują obszar przeszło 130 morgów 
gruntu, piękny park ora? znane w kraju źró- 
iii siarczane, odpowiednio budynki mieszkalne 
dla gośut. łazienki i całe urządzenie do Zakła­
da kąpio.owego należące.

Stacya koiei w miejscu.
Dobra wraz &e Zakładem kąpielowym oce 

nione są na 191.633 K 19 h. 159o
Najniższa cena wywołania 117.671 K 66 b.

Okazya.
Dla większego biura, fabryki etc. wspa­
niale b iurka , które jest zarazem k asą  
ogn iotrw ałą , znacznie niżej ceny fa­

brycznej do sprzedania.
Tamże na składzie k a sy  og n iotrw a ło  
znakomitej tirmy, z powoda braku miej­
sca poiiiżej cen fabrycznych do nabycia. 
B iuro n o w o śc i tech n iczn y ch , S ław ­

k ow sk a  1. 30 . 1518 3 6

L. 13222/08. 
II,

1377 2 8

OBWIESZGZFMF.
Kazimierz Dtaszkowski, oiicyał egze­

kucyjny miejski jtrzestał pełnić obowią­
zki egzekutora iu.

Magistrat wzywa strony interesowa­
ne, aby o wymianę kwitów, albc o za­
spokojenie pretensyj, jakieby mieć mo­
gły do ofieyała egz. Kazimierza Pta- 
szkowskiego z tytułu jego urzędowania 
jako ofieyała egzekucyjnego, zgłosiły się 
do Wydziału II Magistratu w przeciągu 
trzech miesięcy, licząc od dnia 1 marca 
1908, po opływie bowiem tego terminu 
Magistrat wyda ewentualnie kaucyę 
służbową wspomnianemu oficjałowi e- 
gzekucyjnemu, a później zgłaszających 
się odeśle z ich pretensjami na drogę, 
prawa

Kraków, dnia 25 lutego 1908.
Prezydent miasta: 

L eo.

N ie  k u p u | n i c  a n i  
w  H a m b u r g u  
a u i w H r e m i e .

Prze* żadne niemieckie .ęce nie prze­
chodzą moje herbaty z Rączką. 

Importuję ju z Chin, Ceylouu lub z 
Anglii wprost na Tryest i wagonem całym 

do Kraków® 975 6 0

mm JULIUSZA O H O
KRAKÓW RYNEK 34, PAŁAC SPISKI.

„ N o w a  M l e c z a r n i a 11
L«nonicxa 22

Rozmowa w języku polskim, angielskim Dac 
onskim niemieckim rosyjseim 1484 9 10

KRAKÓW, UL. ZYBLI (IEWICZA L. 9. TELEFON 796

Zaktac Zairóar ?wsk9
d la lei;zsiii<s m esl*a&:cziieg&
Łeczuca c lirarglczn s - ortopódyczua.

Oryginalne aparaty Zandera. —  Oiranastyta lecznicza. —  Pracownia 
dla sporządzania gorsetów, sztucznych kończyn, opasek przepuklino­
wych i t. p. — Leczenie gorącum powietrzem. — Mięsieuie. Elektry­

zowanie. —  A p a r a t  K On t g e n a .
SALA OPERACYJNA. -  POKOTE DLA CHORYCH. 

Ijeczenie garbów, skrzywień kręgosłupa i kończyn, chorób stawów 
‘ i kości, g o ś ć c , ,  artrytyzmu i t. d. 260 4 21

7akiad otwarty od godziny 9—1 rano i od 4—6 wieczorem.
Dr Alfred Merz. Dr ilieczysftw Staszewski. Dr Zygmunt M t e l .

wyjednywa I |||| mt«4|i| egzaminowany i zaprzys. netznik patentawy
inżynier J ,  W p  3 I I u u C I m f II. praterstrasse 37.

166 18 50

1182 9 10

Z Diukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10 Kządca drukarni L. K. Górski


